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Sprawne załatwianie interesantów 
kolarze 

przekroczą 

- to główny kierunek prac rad naro owych granicę 

Parlamentarzyści 
MEKSYKU 
goszczą w Polsce 

Na zaproszenie Sejmu PRL. 
14 bm. przybyła do Warszawy 
samolotem z MOSlkwy delega­
ej.a. Kongresu Narodowego . (J>ar 
lamentu) Stanów Zjedn-0e7;001yich 
J.\olekisyku. 

Rozmowa ,;Dziennika" z przewodniczącym Prezydium RN· 
Polski 

De!ega.cji przewodniczy depu­
towany Jose L<>pez Be.rm.Udez. 
Goście meklSyk.ańscy będą ba 

Wić w naszym kraju dwa dni, 
a następnie udadzą isię do Pra­
gi. 

Delegaeja KongttlSIU Stanów 
Zjednoezonyeh Meksyku pod 
Pr zewoonietwem Jose Lopeza 
Bermudeza zostala przyjęta ko· 
lejno przez ma.rszalka Sejmu 
Czesława Wyeeeha oraz prze­
WO<lniczą.cego Ra.dy Pańistwa 
./\!eklSandra zawadzkiego. 

. W tym samym dniu delega­
eJa złożyła wizytę kierO<Wniko­
Wl MinilS terstwa Spraw Za.gra­
n i-cznyeh wieeministrowi Maria 
n·<>Wi Naszkowis.kiemu. 

N. Chruszczow 
przyjął B. Beitza 
Przewodniczący Rady Mi­

n isitrów ZSRR, Niik.ita Chru­
szczow przyjął 14 maja. ge­
n e ralnego d y rektora zachod­
n ion iemie ckie j fiTmy „Krup>p" 
B ertholda Beitza i odtbył z 
n im Toz.mowę. 

Beitz przybył do Związku 
Radzieckiego na zaproszenie 
Mini?S t e rstwa Handlu Zagra­
nicznego ZSRR. 

Zarządzenie prezesa 
Rady Ministr6w 

d m j 
Prezes Rady Ministrów wy 

dał .za!'"Lądzenie w sprawie 
W!)rowa c:Lzenia czas-.i le1m.ie1<0 
z dn.iem 26 ma:ia br. 

m. Łodzi, mgr E. Kaźmierczakiem 
OD KILKU LAT '11RWA W CALYM K.RA..JU KAMPA­

NIA USPRAWNIANilA A:DMINiISTRACJI. JAK PROOES 
'!'EN PRIZEBlIEGA ~LODZI? Z TYM PYTANIEEM REDAK­
CJA „DZ.HlNNJ:KA" Z'V\IROC!LA SIĘ DO PRZEWODNI­
CZĄCEGO PREZYDIUM RN M, 'LODZI, MGR EDWARDA 
K.AżMlERCZA1KA.: 

- Sreroko zakrojone poczy­
nania w tym zakresie ro:z;po­
częły się u nas już w 1956 
rdku. Do roku 1960 uiporząd­
k<J".vad.iiśmy, ogólnie biorąc, sa­
mą stimktu:rę 0I1ganizacyj111ą 
administiracj i. 

- l'\rosili<byśmy o klitka przy­
kładów. 

no a.keję uzu.pelłnian.ia wy­
kształcenia. 
. - Czy tnteresa.nt mógł oil­
czuć skutkli tych po.czynań, 
kitóire przedsta.wił pa.n nam 
przykła.d&wo? 

- Bezpośrednio odczuli to 
interesarrici, którzy staile mają 
coś do załatwienia w wydzia­
!acl! rad n.a.rodowych. Prze­
c1m, wprowadzone w poło­
wie 1959 r. UJP'I'OSZCZcme zasa­
dy OI"gianizacji ()lbiegu alkit, 
pozwolily ~ugować w skali 

rocznej okolo 1 miłiona zbęd­
nych manipulacji. Interesanci 
zatem musie.li to odczuć. Zire­
sztą nie tylko oni. Odczuły 
to także agendy Prezydium: 
nast'l!Piil: systematyczny spa­
dek napływu skarg ludno.ści 
z ie tys. w 1956 r. do 5. tys. 
w roku ubiegłym. 

- To byłby pierwszy okres, 
przypada.jąey na. la.ta. 195&-4>0. 
A co mógłby pan pOWtiedzieó 
o okresie następnym? 

- Od 1960 r. główny ·kie· 
runek usprawnień - to uła­
twienie obywatelom załatwia­
nia spraw. Chcemy, by w w y­
padkach, gdy to jest m<lri:li­
we, poszczególne wydziały 
zalatwiiaiy sprawy między so­
bą, beZ p<lśredniotwa intere­
santa. W ten. sposób, uwol-

(Dalszy ciąg na str. 2) 

~ Połączyliśmy np. szereg 
nokrewnych wydziałów, d2ię­
ki czemu liczba ich w Plre­
zydil\lall RN zmniejsz.y'l:a się z 
33 do 23, a w dzieLnicach z 21 
do IB. Wprowadzony z począ·t­
k.iern 1960 r . nowy podział 
administracyjny na 5, w miej­
sce p<>przednich 7 dzielnic, 
pozwoJil zatrazem na WZ'IllOC-

Gorące dni unii arabskiej 
"' ienie apruratu prezydiów 
DIRiN, dokąd przesunęliśmy 
wielu wysoko kwaliifikowa­
nych pracowników. Równole­
gle z tym przebiegaJa decen­
tralizacja w wydziałach. Dla 
każdego stanowiska pracy u­
stal•ono szczegółowy zak1res za 
dań. kompetenc'' odpowie-­
dzia·1ności. Nie bez znaiczenia 
jest rówmjeż fakt, że wszyst­
kich pracowników poddano 
weryfikacji i zapoczątk:owa-

-czas letnł 
zówe<k zegaTów z godz.. 1 na 

,godz. 2. 
Rówmooześnie zarządzenie 

Karesp-01!1den.t .Agencji Reute­
ra w Ka:tr.z.e twieroo;, że po­
nowne dbjęcie inądów w Sy.ril 
prnzez Sa•la.ha Blitaira ~ledlwie 
w 48 godzin po dymilsji jego 
ga1binetu, powa'Żnie 7Jmniejs:y­
lo s=se stwoaizenia U'llii :fede­
raicyj:nej Syria - Eg;Lpt - Lraik. 

Wrogie stamowisOco Ka1mu wo 
l>ec reżimu syiryjslkiego oda;wier 
c:i.e<Ha się w Jromentai.rau oficjal 
nego drzlieillillilka egipStkie.,go „Al 
Ahlram''. stwierd!za on, że: 

1) W Syrii d<>STZlo do diegene 
r.a.cdi :rewoQucji. 

2) Kadr nigldy nie 'f~od1m się 
na dyl<;taitUJrę BAASt: w Syirioi; 

3) WY1Pad!ki. w SyirUi stały is;ę 
pcrw.a2Jnym ciooem qI.ą pe.Jmi o 
zjedin-0oz.eniu z l~ kwietnia br. 

Obserwaito.rzy eachodlni nie wy I 
klwcza(ją morź>liwo~ '1.et'Wa;pia 
&tosuOlków rnięc!Jzy s Y!l'ią a EgJip 
te:m i W k-O'lls$Wentji, utv.noir:ze 
nia ulllid. między Sy<r:i.ą a lira.­
kiem. 

Przed utworzeniem 
nowego rządu włoskiego 

wecNu,g oo•ta.1.nich do.n.iesień , 
premier Biitatr zapawi.edlzial prze 
prowaidri;enie w Syrii plebiscytu 
na tema<t Ulillli.. 

W 8 rocznicą podpisania 
Układu Warszawskieeo 

14 bm. z okazji 8 rooznlcy 
podpisania Układu Warszawskie 
go, odbyło się w salach Domu 
Wojska PollSkiego w stioHcy 
spotka.nie, w którym wzięli u­
dział gene:i:a.lowie Wojska P<>l­
skiego, prze.astawieiele SWłeez-
11ego Komitetu FJN, ofkerowle, 
P<><1'&fkerowie i :toinierze gar­
niwnu warszaw.s.l<leg9 z r00zi­
nami. 

Na spot.kanie przybyli przed­
stawiciele armil pa~tw sygna­
tariuszy Ukla4u Warsza.W1Sklego, 
· Spotkanie zagaił zastępc.a sze 
fa GlóW111ego Zarza,,du Polityez 
.nego WP - gen. bryg. Franci­
szek Księża,rezyk podkreślając, 
że Uklad warszawski od pierw 
szyich dni swych na.rodzin jeist 
rękojmią zapewnienia pokoju. 

i CSRS 
CAF - fot. Czarnogóirski 

Polska SZÓSI a 
sprawia zawod u • nie 

Dziś XVI Wyścig PolrojiU prae 
kroczy gra;n.Ocę czechos!owaCko­
pols·ką. Koilairze. rozpoczną dJr.u­
gą :tazę imprezy trzech l:>:rat­
niJCh gaiz,.,<>t. 
Oceniając etapy czechoslowa­

ckle tnzeba przyznać, ż..e nasza 
reprezentacyjna szós.tka nie sp.ra 
wila naim dotychczas zawodu. 
Plalll taktyczny trenera Wando­
ra zoSltal w · za.sadJZie wyl«Jna­
ny. Przewidywał on defens yw­
ną jaizdę na dJwóch pierwszych 
etapach, aby maksymaLrue za­
osz=ęc!Jzić sHy na trudJną jaooę 
dJrużynową. Potem mieliśmy ata 
kować. 

Na piątym. etapie nao;i kola­
rze jechaJJi. ofensywnie. O.sota­
te...""Z!llie na etapach c:zechoslo­
waokich lepsi od nas ok.azali 
si·ę jedynie Belgowie. 
N.a.jwiększą rewelacją okazał 

się niewątpliwie Józef Gawli­
~ek. Jego czas by! liczony dlla 
zespołu na wszy·stk:Lch pięciu 
eta.pa.eh. Nad.spo;:!ziewanie dlO­
brae jedrzlie także Beker: As 
a.tu,towy naszej ek>i~y Janek 
KudJra jest w gorszej sytuacji. 
Doikllczliiwy ból klcrlana sprawia, 
że nie me.że walczyć w pełmi 
sil. Debiutaont Cht iej , po pecho 
wym pierwszym ~ie , :pnie 
się syStematycznie w górę a 
jego czas już trzykirotnie li.czo 
.ny był d:la dirużyny. Zieliński 
na tomiast odwro tnie. Na p ierw 
SZYltl ętaip~e byl b.;lllidzo dobry 
ale na następnych ni.e wytnzy­
mywal tak długich dysota'lls ów, 
które mu WYiI'aźnie „,niie leżą". 

Kaipiitan 2espoŁu Jiloama•lczY'k 
jest niewątpliwie naj•sUoa.1bsz.y. 
Trzeba jednak stwlerdJZić, że na 
piąrt;ym. etaopie pojec:hal już le­
piej i być może nie za wie<llzie 
po•k!ad.anych w n·im nadizliei. 

Nasi :rywale są baQicl:.w ~oź­
ni. M'llod!Zil.IJtki zesipól: belgjjs!ld 

jedzie ba!OO!zo d<e>brne,· dirużyna 
jest wyrównana 1 ciekawe tyl­
ko czy wytrzyma trudy dal­
szych etapów. Poz a Belgami 
naj•groźniejsi rYWa.l·<> to oczy­
wiście zawo•dlnicy ZSRR i NRD. 

Kandydaci 
do zwycięstwa 

Wprawdzie kandydatów do 
zwycięstwa indywidualnego jest 
przynajmniej dwudziestu, to jed 
nak spróbujemy przedstawić kil 
ku - jak się obecnie wydaje -
najpoważniejszyeh: 

BELGOWIE 
Gustaaf Verhaegen 22 la~ 

świetny techn.ic:zn.ie, du:ży ta· 
lerut. 

(DaJ.sz.y ciąg :n.a str. 4) 

Lot ·Coopera 
odłożong 

Tradycji stalo się zadość : wy 
znaczol!ly na wtocek lot ame..ry 
kańeklegio as.tr onailltY Go"'dc.na. 
CoO<,Pera pnrel:ożo..-10 w ostatniej 
chwli.li, a to 2 powodu z~ucia 
się wr:zątdrz.eń r .c:.i:ii&..n"'Ow;'Ch '\V sta 
cji k<>ntro1IM!j na Bermudach. 

Czas letni (W1Schodni-0-eu­
ropej'5lki ) zos!\.am.ie wprowa­
dzony w nocy z 25 na 26 ma­
ją 1963 r. o godz. 1.00 czasu 
obecnie obowjązującego. WP.ro 
Wadzenie czasu letniego po­
l ega n a 1przesuruęciu wska-

ustala termin W1Ptrowa<lzenia 
czasu zimowegio ('ś·ro,dkowo­
eu.ropejskiego). Ozas te.n bę­
dzie Wipl'lowadzony w nocy z 
2.8 na 29 wrześni a 1963 r. o 
godz. 2. Wówczas trzeba bę­
dzie cofuląć wiska.zówlki ze­
garów z godz. 2 na godz. 1. Premier Włoch Aimi-ntore 

Fan!fani składa dymisję swe­
.go rządu 16 maja, t.i. w dntlu, 
·W którym zbiera się parla­
ment wyłonicxny w wyborach 
ipowszechnych 28 i 29 kwiet­
nia. 

Letni rozkład jazdy PKP 

We wt.Olrek dopisała. pogoda.,. 
a kcm.tN>la technl.ca.na m echa'Ili'Z 
mów radti0ty i kll!b'iny ko.!m\icz 
nej wypadł,a. ba.1'd"2lo pounyśltnioe. 
NaatI>i<$W Je·dnaik zepsu~ Sli.ę 
zwycz.ajny silniik dieslowski w 
rwchomej wieży, k tóra na wy­
rzutni stoi przy rakiecie. peł­
niąc rolę roboczego rusztowa­
nia., a przed s.aimym startem od 
ieżicl:ża na bok. Wie7..a nie chcia. 
!.a ru5'Zyć z m iejsca p!'ZeSzlo 
god;zinę. Gdy Wlres:z.cle od(jecha­
Ła i do startu poiros tal o kilka 
mil!l;\i,t, sł>acja. k on .trolna na Ber 
mudiach :z.ameMiowa~a. że ma u­
szkod!zo<ny rad.a:r. Pon.i ew aż dal 
sza. zwłok.a. b yla n iedopu.o;=aJ.­
na (-bo wOd.owalllie wy,padlo·by 
wtedy wieczorem, co u trud.nllo 
by odslzukainie Coo·pe~a na. Pa-

o „Złotq kielnie" todzł 

P owytsze zdjęcie pn:edstaiwla. blok mieszka.lny, Jl-0-
łożony przy ul. Fra.ncdsz.kańskiej 66-68. J>rojekta.n• 
tem jego był mgr inż. a.rch. Aleksander Zwierko, 

k ierownikiem budmvy migr inż. Ozesł&w Zaiwaoda, zaś 
Wyko.naiwoą ŁPBM nr 3. Budynek, który przedst&wia­
llly jest jednym SIJ>'ośród 10 wyty>powa.nyeh przez ko· 
misję fa.cboiwców, ja.ko najlepszych w noiwym budow-
nictw ie. 

W so.botę, 11 bm„ prz·ez pomyłkę, pod :ridjęoimn tego 
?udynku zamieścilii.śmy błędną informację, za. co pro­
Jekta.ntów, kierownik~ budQ'Wy i ozytelnikóiw: naj­

Rozszerzenie handlu NRF 
z krajami wschodnimi? 

.Coraz częściej mówi się ostat 
ni-o w NRF o potrzebie rozwi­
nię.cia kontaktów z krajami 
~ch.rxtnimi, szczeg,ólnie w dzie 
~zmie handlu, nie ukrywając, 
iz naelski w tym kierunku wy 
Wierane są przez tutejsze sfery 
g-o.spod.a.reze. 
Rze~znik rządu NRF, von Ha-

5<: oswiadezyl, iż prawdop.odob 
nie w przyszłym mieisiącu doj­
dzie do za.planowanej już roz· 
mowy między pnedstawiclelami 
gabinetu bońskiego a reprezen 
t3:n·ta.mi gospodair·ki za.chodnio­
niemleolclej na t<>mat handllu ze 
W<SCh-Odem. 

·-------"'"------
Kupon konkursofl1y 
Imię I naz.wisko • •••• 

••• • • • • •• • • „ 
Adres •• I I t ••• • • 
• • • • • • • • • • • • • 
Tyt-.11 „Dom -pod -z:łotą kiel­
nią" powinien otrzymać bu­
dynek • • 6 • • • , , • 

• ••• I • I a , • ł I I ._ 
IDO<llliej przepraszamy. 

* ~ * Tyfoł „Dom pod srebrną 

W koLejnych n:mn.e•rach gazety zannieiścVm.11 2'/!jęci.a kielnią" należy przyznać 
pozo·sbałych 7 bloków. Jedniocześn~ zawiadaJmiaJmy, budyinkowi • • • • • • • 1 

i 
że już za klilik.a dni w 10 P'U11JkiUwh miasta wnviesz· 

czone zo~taną pla'7l.sze ze zdjęciami b-loków wytypowa- • •· • • • • • • ~ • • • , 
nl/'Ch, jailw naj /,ejpsze. Ulla.twi to cZlyltel-rviikom wz.ięcie 

•
~ Wl.zi<z,łu w kO'T11kiur5'ie. Obok zannieszczoneigo w dniu dzi- Tytul „Dom P<>d brązową 
~ s1~0sz.ym zdlj ęcia., dmwloujerm.y k-upom, Prosiimy o 'W1J'pel- I kielnią" należy przyznać 

n 1e17llie go i prze,sł.anioe oo redakcji! na adreis: Piot7'kmv- I 
; ska. 9G. N a lw'Pell'cie należy napi·sać: „ZW.ta Jvieilwia 1_,0- budynkowi • • • • • • • 

: ~~i"z l~~zd·.~;~%~1/:51c~~1c::l~e~~~e b~;~Y;;i;~s1~~;~y;:ą_ ~~i;; · • ; ' · · • • 
~-O~~~;_!,!~~~~~~„ .... ~~ ................ ~~~~~~~~~~" 

Letni ro~lad j.a:Wy PKP nie 
mety nie zaipowiad.a uspr.awlll.ie 
ni.a pasażerskiej komunJlkaiej\, 
koi1ejowej. W,Ptrawti:zie czas ja­
_7Jdy niektórYch pciclągów bę­
drz.ie s:kirócony od 30 dio !IO mi­
nut,· ale róWill>OCZeŚn.ie jest wie 
le talkich, któ.rymł podl!:ó·ww.ać 
bęcliziemy nawet o olkolo 1 go­
d/Zilnę <i,tuż.e.j niż o.beonje. '11ra­
sy kl·1ku pociągów dailekobleż­
nych zoSlta:n.ą prz.edluż.ol!le, ale 
stanie się to kosrmem SkJais.o'Wa­
nia niie!k;tórych ll!la\ych poląiazeń. 
W ruchu miejsc()IWym IllP· &ka­
sowanych bęclu;i.e ogółem 61 po 
ciągów. 

Wą"'P'!Ji,we jest :rówlll.ież.1 aiby 
wlęlkSJZOść pasażerów pnzyjęl.a 2 
zaictowOdendein to, że 18 sezono-

Encyklika papieska 
wręczona U Thantowi 

W dlruiu 13 ma.ja ISII>ecjaillny wy 
sl.anni.lk i()a[>ieża Jana XXI.II. 
prymas Belgii, ka:rd'Ylllla.l Leon 
Jooen>h Sueruens pmzeka"2lall se­
klretairo:oiwi generalnemu ONZ 
U Thantowi. kOIJ)'ię enicykJJ.l!ki 1Pa­
pilesik:iej ;.,Pacem in tenrifl'!. 

Aktywność partyzantów 
w Wietnamie płd. 
Sajgoński korespQI\denc AP 

donosi, że we wt>oook partyzan 
ci zorganizowali dwie zasadzki 
na. oddzia.ly wojsk rządowych. 
W za.sadz'kaeh zginęło - 11te­
dlUg oflejalnych informaeji -
26 żołnierzy ngodllnhdienww­
skicll, 5 odniosło rany, a 9 u­
znano za zaginionych. 

Algentja. ZW!l'aea. uwagę, że o­
statnfo obserwuje się w Wiet­
namie poł~diniowym wmnożoną 
działalność partyzantów. -Na Mazu.rach 
jui się kąpią 

We wto<rek na Wairmi.i i M.a 
zu;rach już o godtz. 10 rain.o l!l10 
towano ternQ>er.a,tuirę pO'Wyżej 30 
stopnd C. ZaroHa się p'1aż.a miej 
ska: n .ald Jezio;rem Krzyw)nm w 
Olsizty·nae - nie braklo też arna 

.. toa:ó,w · kąpieli. 

wych pooiąigów osobowych klllr­
sujących na takich tu.rystyczno 
wc;zas.owyich tra.s.nch jiak z Wa;r 
sza.wy do Szkla:l'$klej Poiręby, z 
L c•:llZi dio Kol:oba:izegu czy z Wro 
c!aiwia d10 Gdyni - zaanńeni się 
na. pociągi pośpiesrzme. 

B>ralk wyir.aam1e ke>rz~ch 
IlC>WOŚCi/ a W nieik1tórych pnzy­
p.adJkach n.aiwet pewne po.goo-size. 
nie w.air.uników podlróży w no­
wym romkJ:.adzie jazdy PKP, to 
- jalk tlulmaczą wladrze kD'lejo 
we - następistwo prowadozenJa 
i.notensyVl/1Ilych robót eJ.eik1Jryflika 
eyjl!l ych na waiżiniej1S1Zych li­
n iaich, remontu i prnebudowy 
toirów o.raz niedostatku wago­
nów. 

Alby n.adlrobić za~lości rz:hmo 
we trizeba byro te iroboty obee 
nie pmzyspieszyć i ro=erzyć. 
Wyin!ika stąd k.:xni~ość częst­
szych ~ w iruchu,' za­
mikrn:i«;:ć toirów iotp. 

Jeś1Jl Ch002li O taibar,• to W 
tym rolknl PKP muszą wycofać 
z :ruchu aż 245 s.tairych wago­
nów osobowych. Nowych na.to­
mi.a.st O<tlriZymaiją bamdlZo niewie­
le: m. :in. 1,1.0 wagonów doczetp 
nych II ~Y <lK> pociągów mo 
torOIW}'Ch i 106 - ,piętxrowych 
P!IZElm3C2lO!llYch glóW1111i.e dla Slą 
ska. 

cyfi.ku). kiierownilk b aizy na 
Pir1Zyiląd!ku Cama.verail. od~~·! 
lo<t. -Sesja Zgromadzenia Ogólnego 

Kuwejt przyjęty 
do ONZ 

We wtorek wieczorem roz­
,pocz.ęły się tu obrady czwar­
~ej sesji specjalnej Zgroma­
dzenia Ogólnego. Sesja po­
święcona będzie . <lmówieniu 
kwestii finaJJJSowY'Ch Organi~ 
:zac:.jj. 

Zgromak:irz:.einae Ogólne w o­
parciu o jednomyślną uchwa„ 
łę Rady Bezpieczeń<Stwa zde­
cydowało przyjąć Kuwejt w . 
~oc:ret członków Organizacji. 
Tak więc ;ioczą.wszy od 14 
maja Organizacja Narodów 
Zje dnocz.onych Uczy już 111 
czl>onków. 

ZE {;i= SWIATA 
+ WCilOII".aj w nooy poiJ:icj.a, 11.a 

chodruioatiem1Jecikla .airesrz;tc,wala 
kiillku koiresipondienotów rn'4dia i 
prasy NIRD,· dziai!a(j.ących n.a te­
reruie NRF. + Dziś w HołaalJcldJI OldbYWaj ą 
się wy>bo<ry do irZlby niższej par 
la.tnenmu, ju1lro - części.owe do 
wby wyżsizej. 
+ W :zaichod<ndej stirefie Oce­

ainu Atlai."l.tydtiego ro~ęly 
&ię we wtorek wieLkle mane­
WlI'Y m0111SUcie 2 uda;i.alem lotni­
ctwa RAF oiraiz jednost.ek ma­
rynall1ki wiojenri.ej i lotnie.twa 
USA i K.a:n.a~. Celem mane­
wirów jest za.poiznamle slG ze 
sposobami prowad;zeni.a wailki z 
oklrętall'Ili J)Odw<>clJJyimi . 
+ W dJn,iu 14 ma.ja zm.ao·t 

cz lonek Kom.t tetu Ce nitra1n.ego 
Fra1nicu&klej P.amtii Kounu1n•i.StY"<'Z 
lleJ Ji'ilieim: ~01.llritaidle, Byl o.n 

Z!loail1yrn pisall1Zem i Wy/bitnym 
pui1>11cyistą. W oSd:albnicłt la·tach 
pr.aicowail: j.aiko ke<res1Pon.dent 
dzi.enniltla ;·,l'H~te'!. w M;o­
Sklwi.e. 

+ &ancwski mim;;.1>er s.piraiw 
zaigiriamioznych, M.auince Cou ve 
de MUD:V!LJJle uda się :p1> zakoń­
cwn!Ju obrad Rady Atla'll!tyckiej 
w Ottawie (2'2-24 · maja ) z trzy­
dlntOIWą wizytą d.o W 31.."!ZY'llb"tO­
n.u. 

+ ZSJChodruonienuecki m ini­
ster do spec;i.a!nych poirucze15., 
Rir-0,ne, rOCllpocząl cztercdni·owe 
r01Zmowy w Waisrzyn,gtorue. zo­
stam;e on ])lr.Zyj ęty przez pre:zy 
d enta Kennecty·e gio, selcreta1r-z.<t 
01.>ro:ny Mon.arrna1rę , jad< równioeż 
szefow doeipartame ntów e ko:n.o­
miczm.ych. Ro"lilll.aJwia~ już z Ru­
Slk:lieun i Tay1otr.em. 



Jtlasz koltlentarz 

Jak oszczedzać dreoono 
Leś.nicy ł pm:edstawfoiele różnych dzłał&w przemysłu 

naszego okręgu dysk•.itowaJ.i wczoraj na temat os.zczędne­
go wykorzystania drewna. Kiilikudziesięciu uczestników kc>n­
feren.cji, wrganiwwanej przez Woj. Kom. Poroz1,llIIlieowaw­
czy NOT w Łodzi, omówiło sposoby właściwego goopoda­
rowania tym deficyt.o.wym surowcem. 

Jest to problem dla Łodzi i województwa szczególnie 
i3totny. Rokll'oczarie brakuje nam bowieom 250.000 m 3 drew­
na, a więc tyle, ile zaiwiera 1.200-hektal"owy, 100-letni las. 

W obecnym stan.ie n.ie ma widoków na to, a.by deficyt 
ten uległ zanniej1sa:en1u. Wręca; przeciwnie - roz1wlijający 
się przemysł i goopodanka potrzebują cora.z wdęcej drewna. 
a tempo produ'k•cji materiałów za1'tępczy>ch, jest niższe a:ni­
że!i temipo wzrostu zap<>tl"Zebowania noa drev;nn·o. Zmniei­
sze.nie defi<:ytu osiąg.nąc można jedynie dwoma drogami: 
pt1>prz.ea; wzrost produkcyjności ł wydajnlOŚci lasów pań­
stwowych i lasów chłOJ>s.kich (riiówdąc językiem łailka cho­
d zi o to, aby racjonalna gospodal'ka leśna SP01Wodowała 
szybszy i więkS'l:y ,,przYTost" drewna) i poprzez eliminowa­
nie drewna. ~ przemysłu - wszędzie tam, gdzde mogą go 
zastąpić inne surowce. 

I leśnky (m. in. - m ·gr tnż. A. Zrobek, inż. Kujdowi'CZ) 
i przedstawdciele przemy>sł'll zgodn'ie twierdzili. że drewno 
powi:rmo być UŻj"W~e tylko w na.j111iezbędniejszych wypa.d· 
ka.eh. Tymczasem„. w pewlllych za:kladaoh bawełnianych 
spafono kilkaset dTewa:iia111ycli skrzyń wartości 100 tys. zł. 
powstałych po importowanych maszynach, w innym przed­
siębiorstwie pr.zed!wcze&nie „-Odp.i:sano" na uom przeszł-0 
16 tys. skT1Zyń, na pewnej l:Y.ldowie nie pobrafi<mo się roz­
liczyć ze 107 ms tarcicy i 33 m3 S'templi buc:Lowlain~h. 

Przykłady oczywi.stego mannobrawistwa drewna - mimo 
ostrych przepisów w tym w.z.ględzie, nie są, niestety, spo­
ra.dy=e. 

I-stnieje teź mamoł:·rawstw-0 „nieświad-0me". :za które 
nie ma kaT. W przemyśle mechani=ym do opak-0wań ma­
szyn eks<portowyeh stosuje si~ wyłą=ie skrz.y_nie .dreo?'­
niane mimo że - jaik W'Ska·ZUJe przykład zag.ran1cy, istrue­
ia m'o~ wytwa:rzania opaikowań ze spe~allllej folii. 
'w budowndetwie, które jest najwięk.sizym .,pożeraczem" 
drewna, Tstnieją ty.siące . .srpos-0b6w jego oszcz~~osci. A_by je 
wykorzysim.ć potrzeba Jedlllak pomocy chanu i huit.n1ctwa. 
Polska chemia jiuż w te-i chwili produkuje trzy rodmje 
tworzyw sztwcznych, które doskonale zastępują ~rewno. 
Podłogi, poręoze, sza.fik[ i in:ne elemeyity wnętrz mieszkal­
nych moima by wykmtywać z tworzyw. gdyby był<> dch 
wystairezająco d00o. Rusztowania budym·k&w. stemple i cały 
szereg inm:l"eh ur-ządzeń direwnianych, używanych w bu­
dC1Wllfotw.ie nowym i przy remoa:itach, można by w~o­
nvwa.ć z zao!lt~pezych suirowcÓ'W - gdyby było ich 'P'Od do­
statkiem. Właśnie te dwa słowa „gdyby" i „można by" 
charaklf:eryz;ują problem. . 

s eejaliści widzą już możliwości y;rye1'i'ln·h1owania. d}'.'eWllla 
z .J~l-.1 dzied'Zin :przemyslnl (i choc powoli - ehmmulal. 
aby j~&lk tego do'k-0nać - muszą otr.i:yimac 'Pl'IOC'lllntt za-

st'W~z:~mdzle padło wiele wniosków wsk~jących na metody 
otrzym.a;nia t,ego produktu. Leśnicy, mec~amc:r•. chemicy, pa-

iemicy i przedstirwiciele budownictwa UJawru.li wiele rezerw 
.~~zczędności d!I'ewna. Ich propozycje 7l09tana pr.zekaz.~l!le ra­
dom n ·arodowym, właid-z,om partyjnym l admmH>~racJa. prz~­
m-łoweJ· _ li <bo jest efe'klt a:iaTa·dy. Mamy . nadmeJę, ze me 

·'~ id. 
jedY!llY· 

Na łódzkich ekranach 

>>Ich dzień powszedni<< 
M.amy n.a ekranach no'W?'; 

polski, wspólczel!lnY film z serii, 
.ctórej doOma.gamy się sta.le. Se­
ril fUmów dla 'ZWY".kłych ludzi; 
o zw:yoklych ludziach. w któ­
rych losach każdy znajd.zie coś 
z siebie 1 coś dla siebie. Treść 
mmu to ,,dzień, jalk oo dzień" 
małżeństwa lekan& pogot>O'Wla 
1 tru!ltrU&torki wychowania. fi­
zy-cznego, małżeństwa w grun­
e:e rzeczy rozpada.j~go się. 
Jest i ta tniecia, która m<Yl:e je 
()Sta.tecznie r~bi.S. Nie ma w 
tym filmie zbędnej litera11Ury 
i zbędnego psychologizowanta. 
:ile Jest jakaś prawda. psycbo­
l<>gi-ezna. Taklcli Andrzejów, Ni­
tek 1 Gra:żyn, jak bohat.erowie 
filmu l ich Jronfllktów, pełno 

Ważne dla posiadaczy 
motocykli „,MZ" 

wc:zarad pr.zY'byli dio lódr.z!kiel 
TeoJmi=nej Obmu,gt Sameoho­
dów pr:ziedstawiciele zakliad.ów 
„ MZ" rz NRD. Dziś I jutro fa.­
chowcy niemJooey oezekujl\ 
przy ul. Sienldewlieza 159 Uźyt­
k<>wnlk.6w motocY'kli ,;MZ", kitó­
rym Uodlzielać b~ rad i WSka~ 
zóweJc ocaz wystuchiwać ich 
op:Lnil o mO'tecyk.Jach. - @t) 

Dn:ia 13. V. 1963 r. zmarla 

S. t P. 

Antonina 
Klineewiez 

Wyprowadlffnde zwłok . ocl­
będmie się z ka.pliey nym. -
ka.t. omenta.rza na Ogrodo­
wej dnia 16. V. br. o godz. 
16, o ozym :1aiwia.clia.mia po­
grążona :viz smut.ku 

RODZINA. 

Dnia. 1% ma.ja 1963 roku 
zma.rła nfe71a~ i 
ukoohain.a. Zc>na, MMika., 
Ba.boia., Siostira i Te8ciowa 

S. t P. 

Hulda Vieblg 
s domu ZER.BE 

Pogrzeb odbędzl.e się c1nh. 
16 ma.ja br. o g00.z. 11 z 

j ka.plicy cmeMatrza. ewar.oi:e-

l 
l!ickdego przy ul Ogorodo­
wej. o czym za.wiada.mda 

RODZINA 

jest na świecie. z ich w~mi 
lepiej wojować ośmieszaniem, 
niż dramatyzowaniem. A t<: 
właśnie drogę wybrał reżyser, 
dając mm o wielu eleme):l.tach 
humorystycznych (sam go zresz 
tj\ nazwa.I komedio-dra.ma'8JD), 
Czytałam klika miesięcy temu 

nowelę, 'która byta. pod&ta!Wą 
..cena.riusza. I my~lę, że mm 
ten zoatał U!l'atowany od wielu 
niebezpiec'ZA!ristw dzięki konflik­
towi, jaki powstał międ!LY rclY: 
serem a scenarzystą, śclśleJ 
mówl.ąc, dzięki zwycięstwu . re­
żysera w tym sporze. Nowela. 
nie zawiera. elementów humory· 
styeznych, jest może bardziej 
pogtęblona, na pewIM> bardzieJ 
o.stra. drapieżna, ale nosi w so­
bie niebezpleczeń&two melodra­
matu i pewny>eh wulgarności. 
Reżyser złagodzll ostrość rysun­
ku syiwetek, unikając malowa­
nia. ehara.kterów pełnymi, ' moc­
nymi b81l'Waml, n.aoda.ł swym bo-
1taite1'0m I sytu.acjom nieco, nie 
szkodliwej zruiztl\. śmie'9z:noścl. 

Konflikty między ścenarzy&ta· 
mi a reżysera.mi są tak stare, 
jak kinem.atogra.fla. Tym razem 
jednak rzecz w tym. że auto­
rem scenadusza 1 nl!iyserem 
filmu jest Jedna osoba - Alek­
sander Sclbor-Ryls.ki, znany pi­
sarz. Fa.kt, że w tym jedno-
060bowym SJpOrze .,sta.rego" sce-
narzystę po\tonal debiutujący 
retyser jest jak najlepszym 
prognostykiem dla Sclbora-Ryl­
skiego - 1 ja.ko realizatora. 1 
autora przyszłych soenarlusrz:y. 
Słusznym posu:oięctem w tym 

debiucie nllilYt5ersiklm było do­
bra.nie znany.eh, do.śwJadczOlllych 
aklto<rów do głównych ról. Alek­
sandra. Sląska (Nfiltka) 1 Zbl· 
gniew CybUilski (Andrzej). stwo­
rzyli cle!kawe k.reaeje a.lttm'Sk.ie. 
Nieco Słabiej wypadła. mlodzlut­
k.a. Pola Raksa jai1w Gratżyna. 
Wśród W)"lrona.wców ról dalsz.o­
planowycll oglądamy B. Kraff­
tównę, K. Laniewsiką, L. Niem­
czyka. F. Pieoezkę l In. 
Zdjęcta Jana JanC2lews.tdego 

dobrze '\Wl)Ólg~ z klimatem 
filmu. Ir. WOJ, 

Na.czel111Jemu irMyinferowl 
mgr inż. ,TADEUSZOWil 
WIDAWSKIEMU z powodu 
zgOIDU 

OJC,\ 
Fralll.<ilszka, WlidalwskdegO 

wyirazy głębokilego W9116l-
C7.iUelia skła.daJą, 

DYREKOJA I SAMO­
RZĄD ROBOTNJCZY 
l..ODZKIEGO PR7JED­
SIĘBIORSTW A BUDOW­
NICTW A PRZEMYSl..0-

WEGO NiR 1 

W FSC W StaJrachow.lcach roo: 
poczęto moinitaii !P<I'o<bo<tY1PóW sa 
mochodów „stair ZOO". Poddao:le 
one izootam.ą próbom ekpl.oo.ta­

cyjnym :leszc:re w tym iroaru. 

Będą to samochoot oiężall'o­
we o laidiol\WlJOiŚC'i do 5 t e n . wy 
pO\So!!Jżone w nowe:! klo<ns·'.. ·.1 lreiii 
silni:ki wyso.kqplrę:!me o mocy 
w;KM. Dużą Sip(I'a'WllllOŚć tech­
niczną 04I'arz: wyso.ltie wslk.aź,niild. 

eks,plO!lltacyj.ne !lJOIWY1I1l srumo­
chooom zaipewtnd.ą: nde!ZaJl.eżne 

zawiesizenie po:izeclinich k&1 ~yin 
ch!rondrroJW.ana slk!r.zyin.ia biegów, 
kaiblllla dla l!lierowcy cz: pan04I'a­
m.iooną mybą; halmruQoe nadicdś­

nteru.owe. 

Decyzi plenum 
KC KPCz 

Jak podaje Agencja. CTK. Ko 
mitet Centra.lny Komunistycz­
nej Partii Czech<>Slowacji na. 
plenum odbytym w dnia.eh 3 i 4 
kwietnia. br. pastanowll wyklu 
czyć Karela. Bad.leka. ze &kła.­
du Prezydlium KC KPCz oraz 
odwołać go ze stanowiska pierw 
szego sekretarza KC Komuni­
stycznej Partii Słowacji, Jak 
równiet zdjąć ze stanowiska se 
kretarza KC KPCz, BrunlO Koh­
lera. 

Vaclav Sla.vlk zwolniony zo.. 
stał ze stanowiska sekretarza 
KC KPCz ze względów zdoo.wot 
nych, Jak również z powodów 
słUżbo<wy(!h 1 przenie5iony do 
innej pracy. 

Eksport włókienniczy Za icH PeuxtnnEH 
w li i Ili kwartale poszły tysiące 

P1:1zeiwidywa.ne wykonanie za.dań eksportowych I półro­
cza. o-r1111: plan p1:1odukcji eksportowej ID kwartału br. były 
tema.tern wozorajszej konferencji przedsta.wicdeli zjed.noC'Zeń 
br31llżowych ora.z central handlu za.gra.niwnego w Ł~dri. 
Wzięli w niej udział wiceministrowie przemysł_u lekkiego 
i ha.nd,Iu za,gra.nlicznego M. Minor i J. BurakieWIC'll, 

Na konferencji om01w1ono spra•wy, które wiążą się z 
najważn.iej1sze problemy wy- trudnościami w re·a.Uzacii za­
nikające z realizacji planów dań ek9portowych p,rzez nie­
eksportu w zakładach włó- które zakłady pracy. Należą 
kienniczych. Plany te są w do nkh przede wszystk im 
I póbrocz.u powaimie zwięik- przedsiębiorstwa przemysłu 
szone w stosunku do µlalllU }niars1klego oraz Wełny-Po­
l"ocznego br. i wymagają łudnie. Z zakładów łódzkich 
szczególnej mobilizwcji śrud- wymienić należy ZPB ~m. 
ków. W najwięlkszej brruiży Kumickiego oraz ZPB 1.m. 
włókienniczej ba.wełnia- DzierżyńS1kiego, w których 
nej sięgają 65 proc. zadań dopUJSlZczono do pewnych za­
rool'lllych, podobnie jest i w ległości w terminowej reaU­
paz·osłałyich branżach. zacii zamówień. Również tak 

Wedl:'.lg liczib ilustrującY'Ch pewna firma jak ZPB im. 
wylkmmnie plan&w na bieżą- Marchlewsk.iel?)o od kilku dni 
co, najletyiej jest w praemy- opóźnia dos.ta·WY tkanin do 
śle bawetnianym oraz jed- roaga1zY'll6w CeTeBe. 
waibniczym. W przemyśle ba- Na kc>nferencji podkreślo­
wełn.iianym przewiduje się n10 k.oniecZl!lOŚĆ zwiekszenia 
peline wykc>na·nie plaa:iu I pół wysiłków, polepszenia koo­
rocz·a oraz zakłada utrzyma- peracji między poszczeogólny­
nie dotyichczas-0weg·o tempa mi kcmtrahenta.mi pracuia­
ta;kźe i w III kwartale br. cymd dla iprodulkcji ebporto­
Pozw-0ti to na przedtermino- wej, przY'si:Yie'51Zenia m0<I1taż'll 
we wyiloonanie planu ,roczne- urząidzeń teehnkznyich w nie­
ii:o eksportu już w poŁowie którY'ch przedsiębiorstwach. 
li S1tQ1Paoda, a tym samym na zwr6ocmo też uwagę na po­
ipełne wvwiązanie się z z.o- trz,ebę bairdziej terminowych 
bowiązań handlowych wobee dostaw tkanin dla 'Przeds·ie­
zagra!Ilicznyich odbiorców. bi-0rstw odiieżowych PI"Odu-

Orn6wi<J1I10 też te W1Szystkie kujących na e'ksport. (wy) 

W dniu dzisiejszym mija 
21 rocZl!l.ica wymarszu W 
bój I odd:zfaliu Gwardii Lu­
dowej im. Stefana Czarniec­
kiego. 14 warszawskich chłcm­
ców poni,oslo ideę zbrojnej 
walki z okUipantem w lasy 
piotrkowskie. 
Oddział był bardzo słabo 

uzbrojony. Wyruszając w po­
le dysponował zaledwie kil­
koma pistoletami. jednym 
sfatyg·owanym karabinem. 
kilkunaS1toma „domowej p·ro­
dukcii" eranatami. Niewiele 
to znaczyło wobec uzbrojo­
nych po zęby hitlerowców. 
Gwardziści byli je·dna•k silni 
ideą. gdziekolwiek się poja­
wiali, olroliczna ludność nio­
sła im wsze·chstromną pomoc. 
a do oddziału dołączali ro­
botni·cy Piotrkowa, Rad-0m­
ska, Tomaszowa i i'Ilnych 
miaJst i osiedli. 
Dowódcą oddziału był „Ma­

ły Franek" - syn warszaw­
skiego szewca. studoo.t Poli• 
techniki Wairszawskiej , k ·o­
munis.ta. 

Przez wiele tygod:n'i od-

Sprawne załatwianie interesantów 
- to · główny kierunek prac rad na rodowych 

d?Jiał z powodzeoniem atako­
wał polSterumki żandarmerii, 
uderzał na hitlerowsikie u­
l'zędy, szarpał siły zbrojne 
-0kwpanta. 6 sie'l'l'Pnia 1942 r . 
,podczas k 'oncentracii na sta­
eii kolejowej w Tomaszowie 
Mazowieckim, gwardzistów o~ 
,toczyło kilika oddziałów żan­
darmerii i SS. Po wieloeo­
dzinnej wake z.ginęli prawie 
wszyscy partyzanci. zginął 
również „Mały Franek". 

(Dokończenie ze 9tr. 1) _ 

nimy go od wielu, często kll:o­
potliwych i powiedzmy sobie, 
zbędnych czYiIJllloiści. Aiby wy­
jaśnić dokl:adlniej oo w tym 
zakresie już zrom1łilśmy, po­
dam przykladowo, że nip. od 
1 maroa 61 recepty !Ilia leki 
regolamenitowarri.e akceptują 
prz~hodnie obwodowe, pod­
czas gdy przedtem wymagane 
było kalżdcxraiwwo potwier­
dzenie Wydziia!lu Zdrowia 
Prezydium RN. Lrmy przy­
idad: upro.szczon.o zna.c<'lnie 
formalności związaine z WJP'la­
tą kaucji za mieszkania. 0-
beonoie interesanci załatwiają 
je wYlącznie w ~ oraz 
w Wydziale Gospodarki Ko­
mU!llJatlnej i Mieszkaniowej 
Prez. DRIN, na terenie k ·tórej 
będą mieszkać. Do l!l.iedaJW!lla 
formailn-OŚ<:i te, w przypadku 
przeprowadzki z dzielnicy do 
dzielnicy, zaJaitiwiać trzeba by­
lo w prezydiach dotychczaso­
wego i przyszłego miejsca 
zamieszkania. 

- Pa.Me przewodiniicza,ey; 
prasa 'im"aJ01W1a. wliel~e 
określala Lódź, ja.ko przodu­
jące miasto w d~t!d.7Jl.nde uspN­
wnmamila administracji, we­
nadko t.ec!: łódzkie idcjaitywy 
~za.no po-tem na. oa.ly 
Jm-a,j. To do C'Zeg-OŚ zobowią­
zuje.„ 

- Zobowiązuje do Q.ailszyoh, 
kOillkretnyoh lt.roków. A oto 
nasze projelkty: UJPl'OSzczeinie 
zafatwiall1ia zezwoleń na za­
mE'1dowainie w LodZi oraz de-­
cenitrail:izacja ewidencji i reoje­
st.iracji pojazdów meoharri.kz­
nycil i praw jazdv do prezy­
diów DRN. 

- A oo z przeswmęciiami 
goozin pracy :ndeik.tóirych wy­
dziaJów na. popołudnia? 

- Wy1Choodzimy z zaił-O'henia, 
że godziny pracy adm.ii!listra-

cji muszą ~adać trzem, 
IPO<lstawowym wall'llllkom: u­
łatwiać obywatelom załatwia­
nie sp,raw, ułatwiać wzajemne 
kOilltalkltowa.nie się origanów. 
przy równoczesnym utrzym~ 
n tu sprawno.ści admini.stracJ•. 
rz badań i obserwacj1i przep:ro­
wadz001yoh przez Wy<lziaJ: oi:­
ga<nizacyjn<hPraiwny i K0t1111-
s,ję U spiraw.nień wy:niilka, że 
stosunikowo niewielka :iil.ość :in­
te:resallltów zwalnia się z pra­
cy dl1a zalatwiarua spraw w 
urzędach. Niem.ndej sprawę 
uważamy nadał za otwall'tą. 
Obeonie prze-prowadzamy szcz.e 
gółowe badania c:z.y zm'.Lalna 
godzin p.racy niektórych wY­
dzialów byłaby celowa z 
puMtu wi<izenia potrzeob in­
teresaJ11>tów. Jeśli ba.dania wy­
każą patrzebę pxzedlużenia 
godzin pracy - pOdejmiemy 
odpowiednie decyzje. 

- Niektóre urzędy Daidal 
jeszcze wyma.glllją wielu róż­
nych załączll!ikmv, zaświad­
czeń, po-twiiierdzeń, oświi'<lid­
C'Zeń ••• 

- PlropOl11Ujemy, by tam, 
gdzie to będzie m<Xi:lirwe, za­
stąpić je nota1tkami służbowy­
mi, SOO!l'Z<l!dzonymi na podsta­
wie okazywanych do·wodów o­
sdbi·stych, waiżnyoh legiitymacji 
slUIŻb<Hvyoh l'UJb i'Ilnych urzę­
dowych dokumentów, o He -
rzecz jasna- dane w nich za­
wade ·nie będĄ budziły wąt­
pliwo.ści c-0 do zgod:nośc,i ze 
stanem fak,tycznym. W wielu 
wypadkach intereoonlt będzie 
mógł zaświ·adczenLe odnośne­
go Ol'ganu zastąpić pisemnym 
o.4wi•adczeniem, oczywiście 
pod ;rygorem odpowiedziailno­
ści kiarnej. tak jak za zlooe­
n:ie faiłszywych zeznań w 
myśl art. 140 KK. Jeśli jed­
nak dla za~atwieniia. konlkret­
nej S:Prawy zaświadczenie, 
które ma wydać inlny organ 

tego samego prezydium. bę­
dzie nieZJbędne, to obowiązek 
dostarczania zaświadczenia 
spoczywać będzie nie na iillte­
resancie, lecz na orgarrtie za­
łatwiiaijącym sprawę. 

Ich śmierć nie była darem­
na. Za p;r:zykładem „Małel(o 
Franka" ·i jego chłorp.::ów po­
szły setJki i tysiące. Party­
zanci oddziału im. St. Czar­
n1eckiego .,przetarli szlaki" 
d1a wszYl'Jltkich, któmy wła s­
ną krwią pieczętowali wolę 
wolności narodu. (Mit) 

Zapisy na nowy rok szkolny WUML 
W 

:iecrz-OII'O'WY U.niiWIElI'ISiYtet M.all'­
:k!si=u-Lenllllilrz;mu pNY KL 
PZPR o,g<l.ama zaipisy n.a 

nowy :roik saJkoil:ny 1963-64. 
Studia n.a WUML wwają dwa 

laJta. 
I. Wydział Ekonomkozny po­

siada następujące sekeje: prze­
my•&tu, haJndlu, buldioW.ndotw"'i 
spóldrz.ieliczoścl. rp<racy 

1:I. Wy~ł HistoryCZtto-Fllo-
2lOficzny obejmuje kierunki; o­
gólny, pedia1go,gla2m.y, kl,111.WlI'aID<>­
c-światowe. 

UL WUML urucllamla r6w­
nie< następujące roczne studia 
specja.!lstyicz:ne: studiuan etyki I 
:relJ,gi<J0nawstwa; studiuan za,gad-
nlień rniędzyinall"odOWYC'h, :stu-
dium geo;gxa.tlil goo~ 
świa.ta. 

O przyjęcie na wydrLla.ły t 
studium WUML ubiega.ii się 
:mogą aktywiści PZPR, ZSL, 

SD oraz bezpartyjni aktywiści 
organ.iza,cji 51p1>lecznych i mło­
dzierowych. 

Fo<nadlliO kandydaci ;powilil'lni 
Jl<),s.i.aJdać Wyik\s0ta~ śrec!Jnie 
1U'b wy:bsze (W :pm:ypad;ka.cl\ 
srzc.zególnych u.biegać się mogą 
tawa1rizysze bez śrecllnoliego wy­
I=taJcerua). 

z.gtoozenia na WUML przyj­
moW1Bne &ą do 30.VI. 1963 :r. (na­
UJCIZY'Ciiele również w termlnie 
dodatkowym od I d<> 16 wrze­
śnda br.). Pod'8nia o pnzyjęcie 
wracz: z :fotoig)ratlą lUl'LeżY slkla­
dać we wRaśclwym dJl.a miejsca 
pracy Komitecie Dzie!.!lllOOiwym 
PZPR 1u·b w isiekiretalriacie 
WUML. 

Zaj ęCll.a na w;>dzia.!ach WUJ.\n. 
od!bywa(ją się r.arz w tygOdJ!liu 
w gOOJz. 1~9.20 ocaiz na situ­
dium l!'acz: n.a 2. tY'8o.clm:1e w go­
dzlln.aeh 17-19.ail. 

Wsrrelldch mfoomac.!il: dotymą­
cych :reklrutacjdo; ooigan.i:naoji stu­
<lllów i piro,giraanu na1Uozania, u­
dJzleLić mo.gą POP w miejscu 
pracy·1 wyidrLj,aly piropaigaind'Y KD 
olt'az bmlpOśredJn1io selmetalI'ia:t 
WUML1 rnaJ ący swoją sLedlzLb'l 
w Lodzi przy ucr.. iPiotrilrow­
skle:I 2132; tel. 4M-70 «= 442"'14. 

Kaiaklem, rowerem i pieszo 
PTT „K rozwija 
turystykę zaeraniczną 

(Informacja własna) 
:pnzeszZo 16 tys, osób :z eale1 

Pol.61ki w 300 ~ wyjedlzle 
w tym !!'Olku na wycieczki =­
~ani.clZlibe PTI'-K. W PII'O®I'aanie 
są wlócrzę,gi gómkle, spływy 
kadallrowe i plesze. TUII"Yśct bę­
dą mo,gli w ten spo.sób zwie­
dzić NRD, Węgry i Czech05ło­
wację. Or,gamJrzuje się też wy­
cieczki objan.dowe koleją i au• 
toka:rarrni, m. in. do związku 
Rlldziook.iego 1 Jugosla.wli, a 
U:l•k.7,e statkiem do Rygi i Le­
ningradu. PII'.zez PTT-K zakłady 
pracy m0igą OIIlgalll.irzować wy­
cleczltl specjalistyczne do NRD. 
Pierwszeństwo Udziału w wy­

dec:11kach organiz.owanycb przez 
PTT·K mają czlonkowle Towa• 
rzystwa oraz ezłonlrowie zwią.z­
ków zawodowych, z którymi 
PTT·K zacieśnia współpracę. 

Dębski nie przyznaje się do morderstwa 

Rok prz yS1Zly p'!"Zyniesie nowe 
ciekawe fo.rmy wyiciecz~k, pmy 
czym diąźy się d10 ich potanie­
nia. W projekcie jest m. :Ln. 
ocganlwwanie wycieczek cam­
p !n,gowyich z własnym sprzę­

tem turystycznym (będzie moż­
na go wypo.życ:zyć). Turyści ko­
IZY5,tać będą z najta·ńszy-ch 
pnrewO'ZóW (:zamiast slipingu 
I klasy - wago.ny turystyczne) 
l najtańszeg<> zakwaterowania 
('llamiast hołleli I klasy - sch.ro 
niska). Przewid•ude ,;i~ też ud'zia t 
turystów polskich w wielkich 
Imprezach międzynatodowych 
np. siplywach ka.jakowych, raj­
dach gÓII"Sik.ich itp. Ciekav.'Y jes t 
pr{;jekt PTT-K organizowania 
wycieczek kllkuosobnw:1ch na 
indywidualnie obranych t~a-

CięMct Z811'rZIUt cląiy na 59-let­
nlm Wtady•wie Dębskillll, kitó 
ey rz.asiadll WlCIZlOłMd n.a laJWie o~ 
slkarlxlinyc'h :r;mzed. Sądiern Wo·Je­
wÓICllZk:im dla m. Lod!zi. A!kt 
oelk.alrżenLa zall'rlluca mu bowiem., 
że w noc:; z 21 na 22 kw!Jetnia 
1962 ir. rL :noleusta.10111ych pobu­
~; rzaob.il lhletnieg,o Sł.awka 
Niewia~ a naist~ 
czwloiki drZ1eclkA poćwlairtowa~ 1 
llil>a.Jil w dwóch piecalCih. 

Piraebieg rzajśoc:la - WOOiug 
~ oskall'OOnia - byl następu 
jący: laryotyc'ZJTlegio dJn.lai,· byta t<> 
Wiellka. Soibota. Dębs!ki, b. pira­
cowndk WydrL. Fllllans0!We8'0 DRN 
&ródmleście, WY\SIZl0CLl ri: pracy 
0 godz. 11. W mieście bawił 
kilka g,odlzin; do d'OIIllu, w któ­
;rym mioeslzlkail &am, W!l'ócl.1 olw-
ro goidrL. 10. • 

Spotlta'WSZY po dlrodrre Slaw­
ka,, u oo~ców kt61rego !ZS!o;pa­
tryWal się w m!JE!lro, da~ mu 20 
zl cz: prośbą, by ch.ło;pdec pinzy­
niósl mu 4 lltry mleka. POlllie­
waż. jedmlOc Niewliadiomscy n.ie 
mieli jlll!Ź te.8'0 dnia mleka, :tnaJt 
k.a poi!eclQ Sł>awtkowl, by Dęb­
ski~<> o tyim powlad.omil i od 
dJa1 mru pLertiądlze. Chł'Oopi.ec u­
dał sLę rL tym IPO].eceniern do 
Dębslldego i odtąid wsre1ki ślad 
po nim rz;agUl!l.ął. OSltatn:ilini; :lctó­
:rzy wiiclWeli chropea; wohio<lrzą­
ceg'G die> diomU Dębski~ byli 
jego dwail JcoledzY. 

Po kU'ku god'1Jl>nach Niewia­
domska, 2anlepok.oaona nle01l>ec 
rucśic!I ą syna„ udaiLa się do .Dęb-

~-- --- ~··-~ 

wpusrr.cimjąc :!eJ do mies121kania 
-- ośwlaode!ZY'l, że nie wie co 
się :re Slawlk.i.em stal.o. W no­
cy tego sarn.e@O da1.ia„ Niewia­
dl()Jl'ISka powt6innie Pll"IZY\SIZla dJo 
domu Dęb9kiego„ tyrrn raz.em 
jua w to·W"}l'ZYsitwie milicji. Hi­
storia się poiw:tórayla - Dęb­
ski octmów:ll wpus1JC1Zenia koe:go 
JroLwlek do mies2lkao:lla, 

Polniewali: dziecko n.ie W!l'ócito 
do diC>mu, nad 1ranem 22 kWiiet­
n!a milicja weszła oo miesaJra­
nla Dębskiego pr:zy użyciu sily. 
:Miilmo, iż Wie!Jtan.oc ~962 r. by­
la ;pr31W!ie u,pa!Jna,· panował 11ll 
oklroi!)Il.Y .ż:alr. w obu pieca;ch 
byk> IUl!!)8'1=JE!,, a ca.re miesrzika 
nle zasJane było p ierrz.em. 

W czasie rewllzji tu'Il1klej,oin,a­
riusrz:e MO tzmai1eźili w mies?Jka­
nllu Sliek!iierę, pitę, n.óż i no­
ŻYC11Jki ze śladia1mi k!rwi. W pa­
lenolSlkaich pieców . z.n.aliezi'O;no 
zwęgitone ilrol§ci, 61Z<YZękę lUodzką 
1 zęby Olt'arz: spirząoz)kę oo U;bra­
nta. 

Biegli UJStalilld w to.ku ślediz­
twa., że iz.a,róW\IlJO ~tki kości 
jalk i ślad'Y :&rwi są i;>och Oodiz..e­
nia JUJCIJZkie,go. Krew rrua.la gim 
pę 1„0" Jnrvą nitż posiada ~­
ski. Derutysta. 5rllk:o1ny bez 1lrll­
du tzaś IOOZpo!Z.Thal, że znaQefl.1iio­
ne rzęby nall.eżaly do Slawika~ 
kitócy byt j~o ;pacjentem. 

Dę'blslkli. rz.81I'ÓW!Ilo w śledrz:twieł 
jaik i w wyijaśnieniach zl.Ol!o­
nych w=aj sąx:lowi nie p111ZY-
2lnaje się d.o za<r2u10a1ne.i mu 1ZJblr<> 
dini.. Jest oc1zywiście roeocrzą s.ą­

<lu ~ --ll'lA p-rue 

czy ooikaJrź0111Y zaibll sllalWilca. 
Niemniej 'br!Zeba pod:kreśilć, że 
jeg<> wyj aśnielllia zrożone sąd.o­
wi od:bi.egadą niekied.y rażąco 
od zeznań, zlo:l,ooych pilWeiZ nle 
go w śled:ZJtwie. 

WC12JC1r8\J ?liP. oskail"UlinY rz,a,.. 
przecrzyl jakoby kirY1YC'ZollElgo 
dnla. w ogóle sta.wk.a. widJ:ID.a'l. 
Twierdlzi 1równ!eż, że gdy W 
Wielką Sabotę w.ródl do domu, 
w jedlnyrrn z pieców byl:o na­
paloa:te. Kto napaill - nie Wie. 

Śach zagrankrmych, (Kas) 

Będąc OZłowieikiem samotnym --------------­
dał k1ucrz.e od sw~ mieszka­
rua. dJw6an osobom. by mo,gty 
go bez tplITZJeS!Zkód edwiedzać, 
p.rawd'O!POddbniJe wli'l'C' któraś z 
n:!ch mU5i.a-l.a. na.palić. Nie po­
tJraif:l jednak owych ooó'b wska 
zać, n.ie wie jak się n.azywadą 
i gdzie mieszkają. 

Na pytania sądiu" Slkąd WlZię­
ly stę „ w mies:zJkaniu 517JC:Zą1lki 
koOOl 1 ślad'Y luidrZkliecl klrwi 
twierdrl.t1 że ktoś musiał mu je 
podirrLucić. T.rakltw:le 1X> laik-O 
ak.t zemscy1 wyunie1"2JOnY: J;l!r:Ze­
ciwlro lltiemu pm.ez ainommowe­
go wirog~. bąóź l!llmEZ ludrzi pr,o 
wadcz:ących ś•Jedl1,two. Nie'k16re 
pytania., pcrz:oonle nre ma,jące 
nic wspóJJneigo ze &pTil.Wą.; kiWti 
tUlje klrótlrn: in.Je pwm:lętam, iw,­
pamn:Lalerru Na. py;talllia ba!-­
dziej lltOIIllk!retnie nie odlPOIWiada 
wprost„ k!IUCZY; ooblega od te­
maitu, C'Zę5'łi0 w;paiq.a w gniew. 

Po 2e7lflaniach pierwszych 
ś'Wii.adlków, sąd zaoiządrziil pmze­
rwę w r-OrZ1p•ra wie ido dini.a dsti­
slie;l~.o,... .(lim), 

Kronika§§§ 
--- wypadkóu' 

W1C1Lor,aj ll"&no na Slkirzyżcwa­
n.i.u ul!.ioc Zeiromsikiego I MiCk.l~­
w.haLa kienCJIVJICa ,,Nysy'', T eres.a 
S:zirermsika (Koozasltiego 4) na 
skułek n.l.eu=nowainlia. pierw­
szeru.twa pmziejamdu 51PO'Wooow a 
ł>a rz.d.erzienie z traanw'8jem 26/3. 

s:ziremslka dioizna~ ciężkioeh o­
brad'.eń cla~ i pr.oobywa w k li 
nice WAM, Pojarzxiy rz.osta.ły u­
~ne. 

• * • 
WCWII"a\I w godzin.ach pqpo­

łudni.owych wybUJChl g:roźny po 
żalt' we wsi BmodlnJa poiw. Poid­
dęb!Joe. Spłonęło killka bw:lyn· 
ków gootpoda;rczych i jeden m,e 
s7Jkla1!ny. Stira~y ok. 240 tys. z!. 
Przyczyną po.ża1ru byla wa<l!Li­
:wia ilrus1\lalLaqja. eliekltr,YlC!Zlna. 
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Jeszcu na skwe 
rach W1/'l'<n la 
trawa, ba, nie 
W S.Zędzie z.dq ŻO• 
Il-O ją zasiać, a 
n.a skweirze przy 

ł Wojska Po·lskie 
ł oo róg Stry-

i 
kawsk.i.ej już 
1·ozpoczeto 1i-a-
1l-Ol:.o.sy. 

Ja.k z tego 
WynHw., wiosna 

t 
W pio-runują­
cym tempie li-k 
Wid.uje skut'ki 
Zi>ny. Różnie 
~n plan wpraw 
d.zie wykonuje, 
w Jedniym miej 
scu w 200 proc. 
(sianokosy w 
tnaju!) w in-
nym g01rze.i. 
Ależ czy wioś­
nie n.ie moot:I 
równf.e-ż prze-

ł szkodzić ;,obiek c tyume truanoś-ri ?". (Cl) 

Łódzkie sianokosy 

Foto: L. Olej.niczak 

!Czytelnicy sy2nalizują 

Rynek to nie boisko ! 
' Z1etcmy }ty.nek ogc-?oocmy dość IJ.cmy O<Marm mloow.ch 
~teraz z klosików taa:gowych, lu<llzi (zasrugujących chyba na 

t·tat ate terenem wyk=ysty- m1aillo chuliganó'W) do fo.roow 
WanYm przez rzeszę arna to- neg>o tren:ilngu i ćwiic:renia 
rów spoirtu . .:room używają go zręczm.ości. .Ja.kiko<lwiek klin-
lako toru kol.aTsk1eg1:>, iami kler, z którego utoż-0111a jest 
ilraJą na. nim w pilkę, a jesz- '.n.8wiei=hn1a rynJw, opiera się 
C'le inni, których rouadza dotychczas atalrom sp.aodają-
~!n"l'!!ia m~od,o&cl , prób'Udą cyich oegiel 1 kamieni, jedlnak 
~\Voich sił w rzutach. Na śrcxl n1e wplyną one z pewnością 

u Placu, we wgłęblen.lu daw- doda<tnLo na jego tI'Wabooć. 
nej Lontanny, leży k!lkadrzle- Pożądane by?oby więc sa;yibkle 
S!ąt <'.egiel i kamieni. Ten usuillięc.ie cegieł z placu. 
"&Przęt" natchnął pewien, J. D. EMERYT 

~--------------------------· 
Piękna rewia mody 

w Pabianicach 

Po raz ·piqty (a '!Dięc nie--
ma:Z 1IUUy jubf.Le>Usz), 
Technikum Modelars~wa 

go 'lt1 Pa.biaaiiic<lch Ql)WSZICZ4 
pi.ert»s1 absolwe1Uli. Będą to 
fachcwcy pożq.d,ami w różnych 
zakl.adach pnemysłu odzieżo~ 
we.go. 

(KAS) 

Na marqinesie kontroli PIH 
!I lllllllllllllllllllllllll llll lllll llll I lllll Ili I Ili I li li 

• • łłie wykorzystane urządzenia chłodnicze i===_~- .~. ri !====-

Male zapasy wó~ mineralnych !b ~"~~!!~~! .. ,.~:.!l~ 
pić w nuedziel'ę? ~~~.'. ~~i!f~esi_: 12 p~~ § „Zgłaszałam w ADM. że§ 

15 kwietnia 1Wydział Handlu RN m. Lodzi wyznaczył ja.ko 
dzień gotowości sklepów do sprzedaży napojów chłodzących. 
.Jak wygląda ta g-0.towość, spróbujemy to p()ka.zać, opierając 
się n.a wynikach kon~roli prze prowadronej przez inspektorów 
PIH w siedmiu dyrekcjach han dl owych. 

P a·ń.srtiwowa Inspekcja Haltl­
dlorwa k()lfltroJowała p.J.a­
cówkł haltldlorwe pod ką­

tem pracy urządzeń chŁodil'li­
czy•ch - wszelkiego roodza•ju 
schl.adzarek, zanlll"ażarek, ga­
b1Gtek., lad i sza.f chfocbni­
czych. Ko.n.trolą objęto MHD 
(SrócLmi.eście, Pole.sile i Gór­
na), PSS w ty>ch sam~h d~iel 
me.ach oraz „ WaT'ZYWQ i 0'WIO­
oe". 

Oka.zalo się, że 40 proc. u­
rządzeń chlodniczyich, który­
mi dys1>0nUJją Sklepy PSS-

Górna n,ie jest w ogóle c.zyin­
nych. Na 54 111ieozytn1t1Je -
10 uległo a.wa1riom, a 40 nie 
podt!:ą.czono jesZJCze do sieci 
eiekbry.czmej(!) Do Bi.e.ci 'WlOd­
no-.ka.nald:oa.cyj.nej n.ie podl.ą­
czono ta.m 4 iln'!\P<ltl"'towa111~h 
ze Zwją,zJ!ru Rad2liecki.ego sa­
tura,toców. 
Trochę ląpi~ jest w PSS­

Sródmieściie. Tam nieczyirunY'Ch 
jesit tyi:r.w ok. 24 proc. UJI"zą­
dzeń (28 nie podqa,ieZOJ!lyich 
szaf, lad i gabloit). Ilooć ruie 
podllączoinycli urZll,JOOeń w il!l-

w czynie społecznym 

Budujq widzewski park 
~ik obserwują przecież bu­
dowę ze swych mieszkań w 
blokach sąsiadru.jących z par­
kiem i cieszą się, że już n.ie­
dlugo będzie tu ślicznie. W 
niedzłelę pracowali przy bu­
dowie parku ich :rodzice. 

Za kHka dni, jak twierdzi 
bryga.W&ista z ŁPO - F. Dzię­
dziela, na części terenu za­
siana będzie już trawa. Pod 
a.dTe'sem MPO prośba o kilka 
la.wek. Moma by na. nieb zo~ 
staw,!ć od11:ież lu.b troohę od-
sapnąć po pracy, (Kas) 

MHD-$róchmieście - 8 proc. E od 3 tygodni na parterze E 
Za.pytail'le o powód dy.rekcje §naszego domu n;e ma św:ia- E 
mogły jedytnie wyja.śndć, że E tla. Od!>OWiedzia.no mi, re 5 
podiląpzallliiem za..jmu.je iSlię lin- E brak jest żarówek na na- 5 
na im.sty>tucja. §pięcie 120 V. A tymczasem,§ • * • E rozbiera się przecież stare E 

By na.reszcie wiedizieć, oo E domki przy ul. Niciarnia- :: 
kogo kierować preten~je, jeśli § ne.i. w których było wlaś- § 
w sklepie brak n.alJl'<)JOW chło- 5 nie takie napięcie. Lokato- E 
dzącycli, PIH polecił wpr.a.wa- EJ rzy przechodzą przeważnie :: 
dzenJe jedin.olitych ksi.y:eczek §do bloków, a tam jest§ 
k0trutn::~lnych na zamoW!l•BrLia :: 220 V. Czy administracja E 
naipoJOW, ~ da.tą zaipotrzet>;orwa-:- §nie mogłaby się wię<: posta- E 
ma, . il!oiśc.1ą i daitą z:e~l1:zacJ1 E rać dla nas o żalrówki?" - §i 
zamow1ema. W Sródml!eScm w 5 . eisz.e p. Mar.la. Merit (ul. : 
11 korntroilOIWanyich sil~lep~h § A.rm;ij CzerwODei 36). E 
PSS lfl1Spek.to;r~y ~ierdzilt E „Już n.ie wierzę. żeby 5 
brak 01Wyich ksiąz~. Nre wia- 5 m.i kto PolTIÓgł. W 1959 r. 5 
domo więc, kto :file t gdlzie - d ·ł · d · = 
zamówi~. Sklepy po6iadają § ~prov:a zi ~m się o mie: 5 
wpremd·zie zapasy na.pojów. E: kania PI' Y ul. WysokieJ § 
Np. MHD-.Sródmi.eście ck 40 ff: 11 m .. 16. Nie, było tu pie-[§ 
tys. bUJtelek WQdy mineralnej. :?, ~· Nie Wiedz:alam o. tym,:: 
Ale w tej dyrrek.cji napoje E ze ADM .• powm~a rru go:: 
,spr.-zeda1e ok. oo sklepów. Na 5 przydzl~hc. Ku?ilam. s~ą::: 
jeden stkleip ?rZY'Pada w.IęC za-15 szamoł.<'.'wkę. k~a się JUZ § 
ledwie 500 bUJtelek. Jeden 5 rozlatu.ie. Zw;rocilam się = 

dzień U1Pałów 1... ;: więc do ADM. Polecono § • * • 5 mi złożyć podanie. Uczyni- 5 
Ubiegłoroczne raczej nie- i łam to w 1~ r. ~onadt<? ~ 

wesołe _ doświarliczenla za- § okno w nues~ka:im też' E 
opat.r.-zeinriJOlwe w ośrodlka.ch nie ;: t.r~eba _by wyrmemć. fo E 
dzielnego wyipoozytn.ku naklo- § m1 .obi~ano._ Teraz zaś E 
nify Wydzia~ Ham:lilu do zmian. : mówią.. ze pieca mi me § 
Za ka.ixiy oorodek odą:>owi.ada : przydzielą. a okno WSlta- : 
terruz tylko Jedma plaieówka ~ wią dOPier~ w III kwar~- ~ 
ha.rndJ.OIWa. Wiadomo będz:e 5 le. Podobnie zreszt<;I obie- i:: 
do kogo kierować pretensje. : cywano naprawę p ieca w :: 
Ale i tUJtaj kcmtroła PIH 5 oraJni. Ciągnie się to od 2 Ei 
stwiero!Ziila, że niektóre dy- §lat - bez rezultatu" - pi-§ 
r~cje hailld'k>we w ogóle n.ie :Ei sze P. Helena Sós. E 
12:a1plain.ow.a.ly ~aQ:y napo- '.§ Komitet domowy przy blo- ;: 
jów w ośrodkach wyipoczylll- 5 ku nr '19 (ul. ArmOO Czerwo- § 
kOIW'Y'Ch(!) Powta,rza sdę wrięc § ne.J 94) informuje, irż od : 
historia z poprnedtrnich lat. Czy 5 u:Y..e.głe.r;(o roku. kiedy to : 
n.ie nie jEISlt w Btamde teg.:> = przeprowadzono w posesji § 
zmienić? <al) 5 remont. właściciel podiął::: 

Na tle żelbetowego szkiele­
tu nowo powstającego gma­
chu łódzkiej „An:hlany", syl­
wety elektrowni i Zaikladów 
Włókien Sztucznych - nie­
mail że u ich stóp trwa bu­
dowa parku na Widzewie. 
12-hekta.rowy teren, który z 
jednej strony graniczy z rze_ 
ką Jasdeń, z drugiej z projek­
towaną ulicą Konstytucyjną i 
wreszcie ul. rowoprzędzaln.ia­
ną, dzięki pracy widzewskie­
go społeczeństwa zaczął 
zmieniać swój wy-gląd już w 
roku ubieglym. Zasadzone 
wtedy drzewka: akacje, kl~ 
:ny, lipy, przed ki'lku dniami 
obsypały się zielonymi listka­
mi. 

---------------·------- §się wypełniać obowiązki § 
E dozorcy. Sprowadza sie to E 
5 jednak tylko do sprzątania E 
$ulicy podwórza. Nato- E 
5 miast w odniesieniJU do ;:; 
§ klatki SC'hodowej paJ!luje 5 

Praca przy budowie parku 
ruszyła pel.ną pairą prz,ed dw~ 
ma ty<;odniam.i. Biorą w niej 
'l.:dzlail widzewSk.ie zakłady 
pracy, młodzież okolicznych 
szkól i poszczególne kom.i tety 
blokowe. Praoownicy Zalkl:a­
dów Urządzeń Terrnoteohnicz­
nych M-14 pracowa!li już czte­
ry razy. W niedzielę i po­
niedziJałek spisał się dobrze 
Terene>wy Komitet Froo·tu 
Jedności Na.rodu nr 15 pod 
przewodnictwem ·T. Białeckie­
go oraz Te.renOWy Komitet 
F.JN nr 16 Splantowano 300 
m hież. terenu i wykonano 
wykopy al<ajek, wzdłuż których 
widnie;ą dziś żólte paliki. 

Wczoraj przedstawiciel „Dzien 
nika" towarzyszył Kazlmlerro­
Wi Gwizdce, sekretarzoWi 
Lódzkteigo Zeą>olu Porządko­
wania Miasta, który oglądał 
postęp robót. ZMtaJ:iśmy przy 
pracy klasę VIl-b ze SzkotY 
nr 4, która ze swą profesor­
ką lekcje robót ręcznych spę­
dzi-ta na społecznej pracy dla 
miasta. Dziewczęta zmęczo... 
ne, ale ba;rdzo zadowolone z 
wyk<J111anej pracy. opowiadały 
z entuzjazmem o swoim par­
ku, którego czują się wspól­
twórczyniarni. .Jadzia. Popek, 
Urszulka .Jesi•ak i Grażynka 

Dbajmy o bezpieczeństwo 
własne i dzieci 

Prasa często za.mies= 
wzm.\ao!lJki o tragl=nych wypad­
kach, &powodowanych przez o­
soby manipulujące bronią pa·l­
ną. Nierzaóko otiatrami padają 
d'Zieci i mloclrzież, kt6<rzy zna-
1.azlszy pistolet, ka.rabin lub 
graillat, przechowywane pr-zez 
<lic•roslych, próbują bawić się 
,„w w-ojnę''. 

Ofia;rą wlasnoaj beaimyślno­
śtci padają też d<>rośli. W 111bie­
glym roku pewien obywatel, 
miesrzkający =y 1111. A. Struga 
postrzeli! się posiadanym nlele­
galn1e pistoletem, ulegając 
trwałemu kalectwu. 

llei niel!lzczęść mote spowo­
d.owiać broń znajdująca się w 

CZYTELNIK: Bufet w AJ?tu­
!rówkiu jest obecnie c-zymi.y ty! 
ko w nied<Ziele. W dni pows.-ze­
dinde bęct'Zie otwa;rty d•opiero 
późndej, gdy ~nie się se­
zc·n. 

niepowołanych ręka.eh, w rę· 
kach człowieka nlcodpowiedzlal 
nego, pijanego lub młodociane­
go! Dlait.ego właśnie mllicja ape 
luje do wszystkich, posiadają­
cych nielegalnie broń, o prze· 
ka1,ywa.nie jej do jed.nost.ek MO. 
Po sprawdzeniu, czy nie była 
ona używana do celów prze· 
stępczych, dochodzenie przeciw­
ko poslad.a.crowi Jest z reguły 
u.ma.rzane. 

Akeja r00p0CZyna się jtlż 15 
maja. W ubiegłym roku w Lo­
d-zl prz:yniosla ona kllka.n.aścle 
s-ztulc broni klrótldej, a. na tere-
nie wojewódrztwa, mieszkańcy 
oddali 42 pistolety, 7 ka<rabi-
nów, 9 fu.-zjl, 1 PM i ok. 4 tys. 
stu<k amuilllcji 1 g:ranatów. 

Szczególnie rodzice winni 
~lą,ć sobie ten apel do serea. 
Przede wsrzystkLm rodoz!ce 
ale także sa:mi posiadacze wszel 
kiej broni, ich rodzi.ny l przy­
jac!ele. W interesie własnego l 
społecznego bezpdieczeństwa, w 
Imię zda"owia i życia. Broó pal­
na zawsze ga:o:zi nlebezpiec:zeń-
stwem, (jp) 

5 tu zasada: „komu się s 
5 chciało remontu niech : 
5 zamiata schody". Rezulta.t?: 
5 Brudy na klaitce schodowej. 5 
5 Ponieważ akcja „czerwo- E 
5 nyeb skrzynek" nie potrwa § 
5 już w tej dziellliicy zbyt :: 
e długo. nJe należy zwlekać § 
5 ze zgłaszaniem sw00eb u- E 
i5 wag o pracy admirnistra-r.id. § ! . . . (j.p) i 
~ Kłłrskł „Ruchu": nr 80 § 
5 (Plac Zwycięstwa., róg ul.: 
5 Targowej I Głównej). nr 1§ 
§ 105 (ul. Armii Czerwonej:: 
=: 27/29), nr 98 (ul. Armii 5 
i5i Czerwonej 98), nr 94 (róg~ 
5 uL Czechosłowackiej I ul.=: 
5 Ludwika), nr 18 (ul. Nowo- 5 
5 grodzka 28), nr 50 (ul. 5 
5 Armii Czerwonej lH). nr 5 
e 71 (ul. Fabryczna 16 róia: ':i 
5 Przędzalnianej), nr 33 (ul. 5 
5 Przybyszewskiego 110). nr 5 a 44 (uL Przybyszewskiego§ 
e: 82), nr 87 ~ul. Na.wrot róg:: 

1::1 Od 1::1 S 'k • =:ul. Wodnej). 5 db czyly ..e. poi an1a § Ki05ki ,,Ruchu" nr: 89~ 
. i (ul. Skalna róg ul. Bazal· : Lód?Jki Ośrodek Propagan­

dy Partyjnej za·wi.adamia 
lektorów i prelegentów za­
gadnień ekonomi~no - Doli-

tyc-znych KŁ, KD l POP oraz 5 towej); 49 (ul. Pieniny róg E 
i:i-ktyw społe=o-gos-podarca:y_. E ul. Przełęcz). 91 (u]. Tele-:;: 
ze 15 bm. o godz. 15 w sali 5 foniczna 62 róg ul. Wesel· S 
Wy·kładowej KŁ (I p. Al. 5 nej). § 
Kościuszki 107-109). odbędzie S • :f • = 

Ocl.z!e.żowe.go w Paibtanf.cac h 
n.a leonieic roi/ou szloolnego 
uri:IJ<i,z;iw 1'e'WU1 mody (ponad 
lOo modeli), pre.rentując 
O.cfzieit wykon.a114 przez 
Uezn.ww. N<»i&Z przedll'taiwiciel 
nie opu.ścil amii jednej rewii 
l może stwierdzić, że pa·bia-
11.fcka mWd.zie,ż rob<i s.tale pa­
stępy. 

Radio • 
L 

się odczyt lektora KC PZPR 5 § 
.nt. „Problemy no•wego etapu § E 
wspóipracy ekonomicz.nej kra 5 5 

--- jów socjalistycznych". E :: la.la.wizja. 
Tegcrroczn.v pokllz pod ha­

slem „Modnie, pra.kf;ytcznie ł 
tanw• =sluguje na piat7'e. 
~Łodzid za.prezentowaila bie­
liznę, sukienJci, plaszcze, stro 
fo turystyczne, plażowe i wt­
Z11f:owe, uszyte ze. srmaikiem 
l co róumte ważne - f!eChn.icz 
7ti.e n~ bez MTZWflU. 

'W azystikie TnOlkle z dziani­
n.y mażna by śmiOJ!c pokazać 
1'<!Wet na miedzyniarodaweJ 
reWtii mlodzieiżowej. Szcze­
f1ólnie udany pomysł: męs·ki 
81L-eter 1llll crrtaili.onowerJ pod­
:~e. Bairdzo praktyczne i 
"'d~ byly modele na ttXVka· 
t:yjnq wióc~gę, 1!JP. spódnica­
iPodnie, S'trój ;,a>uto-S'toP" ł 
-om~ mogące sltu.ź.yć na 
każdą /.e1mń4 oka.zie. 

'W roli mode1.ek tDl/Stąpily 
!Lczenn.ice. Ich fryzury wylw­
naty słuchaczki klasy fryzjer­
stu..>a. 

'W 1Yf'Zysrl.ym 1'oku Techni­
kum Modelars~ Odzieżowe 

'·--~~---~~---~~-

®POGODA 
11 bz!ś w Lodzi zachmu~e 
~iair.kowmne z możliwością 
'l' elotnych <Jtpad'ów 1 bUJIZ. 
rn ~t>eratura m!i!!liiila•!illa 12 st •• 
1 &~tSYmalna - 22. Wia'1:!:y słabe 
um~a:rk:Qwaine. -zacho<:lillie. 
Ju1~ bez więksizych zmJJlll'l. 

~ 

SKODA, t5 MA.TA 
PROGRAM I 

7.00 I>zlenn.l.k pooran.ny. 7.20 Prne 
rwa. Ll.:;s Sygna~ stacji i zapo­
wiedź programu. 11.56 Komunikat 
o stanie wód. 11.57 Sygn.al czasu 
l hefnat. 12.05 wiadomośei. 12..15 
„Rolniczy kwad:rains". 12.:W Radio 
reklama. 12.45 Na swojską nutę. 
13.00 Aud. dla klas I i n pt. 
„Bąk ś'pi". 13.214 Suity oo:-kiesbro­
we. 14.0• Proszę mówić - siu. 
chamy. 14.2() Ra<liorekl.ama. 14.30 
Mozaika melodii. 15.00 Wiadomoś 
cl. 15.05 Pr<>~am ooia. 15.10 Melo 
die rozrywkowe. 15.30 Utwory 
skrzypc()we. 15.45 UtwO<rY Felilk:­
s.a NowoWiejskiego. 16.05 Melodie 
rozryWkowe. 16.15 Od.ci.n.el!: po­
wieści reportarowej Tadeusza Zi­
meckiego o wsi - Niemasczchle­
ba. 16.35 Prog.ram mt~:eż-owy 
„D-z!eń cllZt&lejszy - do:ien JWtro:ej 
5ZY". 17.00 Wladomości. 17.05 „Po­
słuchajmy murz:ykl i o mu-zyce" 
aud. 17.30 Audycja dla uczniów 
szkól śTednich pt. „Na wlirażu" . 
18.00 Uniwersytet Radiowy. 18.10 
„Sobótki" o<bc. 5, 18.30 Radiowy 
kurs nauki języka. francuskiego. 
18.45 Radiorek).ama. 18.55 Tra·nsmi 
sja z Oslo międzypaństwowego 
mecz.u p!lka.rs!klego No.rwegia -
Polska. 19.50 Melodie taneczne. 
20.00 I>ziennllk: wlecz orny. 20.21! 
W!adomośct spoirtowe. 20.30 Kwa 
drans p1osenek po!Sklcll. :l.0.45 
„Ze WSl i o wsi''. 21.00 Koncea:t 
choplillowsld. 2.1.30 Mu.-zyka pol­
ska. 21.40 Estetyka życia codzien­
nego. 22.10 „Verdi - geniusiz o­
pery" aud. 22.:;s RacMoWa Pora­
dnia Rodztn;n.a. 2Jll.l0 ostaJt.nie wia 
d<YmOści. 

PROGRAM U 

skiego. 10.00 Melodie ra.:rywko­
we. 10.30 z ~ycla Związk,u Ra­
<lrzieckiego. 11.00 Z twórczości 
kompo-zyto,rów rosyjsklch. 11.57 
Sygnal czasu i hejillał. 12.05 Wia­
d<>mośct. 12.15 Swojskie melo<i.le. 
12.35 Piosenki ludowe. 12.45 List 
ze Sląska. 13.00 TrarusmJsja. ze 
stairtu ostrego w Presov do VI 
etapu XVI Kolaa:sklego WP Pre­
sov - Thzeszów. 13.05 Dna.Ima u­
twory symion:iczne. 13.25 „Lań­
cueh Kościeja" Odc. 13.4-0 Ptro­
giram dnia. 13.45 Melodie' r=yw 
kowe. 14.05 Alfabet polski.ej p!o­
soen.ki, 14.30 Mówi TechnJ:ka. 14.45 
G.ra res.pól rorzrywkowy Joe „Fin 
gers" Can-. 15.00 Trainsrn. z tra­
sy VI etapu Wy~u Pokoju. 
15.05 Gra ork. smyczkowa. 15.30 
Transrn. z trasy VI etapu WP. 
15.35 Dla d-zleci gawęda pt. „Obra 
zki ze świaita". 15.55 Chwila mu­
zyki. 16.00 Transm. z trasy VI 
etapu WP. 16.05 Wiadomości. 16.10 
(L) Radioreklama. 16.30 Transm. 
z trasy VI etapu WP. 16.35 (L) 
Aud. dla cllZ!ect „Kto ml dał skirzy 
dla". 16.50 (L) Chwila muzykl. 
17.00 Transm. z trasy orarz: z 7..a­
koń=enia VI etapu WP w R-ze­
szowie. 17.4-0 (L) , Aktua,lno·sci 
ló<llzk1e". 18.00 (L) „Ri'.ii!lda z pio­
senką" a.ud. 18.15 (L) Aud. z cy 
klu „Baz pr01.ekcji". 18.30 (L) Gra 
ot1c. Budka Claytona. 18.45 „Lu­
d'2le i wagOilly" aud. 19.<IO Wiado 
mości, 19.06 Mutz:yka 1 aktuaJno6-
ci. 19.30 SluchoWi&ko „.:ruliusa; ce­
zar", 21.00 Z kraju i ze śwla·ta . 
21.27 Kronik.a spc.rtowa . 21.40 G<ra 
Ork. Tanec:zna PR. 211..10 (L) Dwa 
opow . .:rana Czai!Ulegl() - „Mo.i le­
ka.rze" i ,,Debiut". 22.:w Międ!zy­
naro<lowy Uniwersytet Radiowy 
22.40 Wiązanka me1odtl. 22.50 Mlo 
dz! kompozytorzy po<lscy przed 

8.30 Wla<lomoścl. 8.35 Mu-zyka mikrofonem. 23.20 Mucyka roz­
poranna. 9.00 Orkiestry I soliści. rywkowa. 23.50 Ostatnie wiad0-
9.45 Radiowy kun języGca roisyj~ mości. • 

TELEWIZJA 

9.55 Progiram dla szkó·I: Fizyka 
(kl. VI, DQ "G«ąoo, goirą· 
co" (W) 

10.25 Przerwa 
16.37 Progiram d;n!a (L) 
16.38 „Kol0<rowa okl.adika'! - pro­

gram <fila d-zieci. (L) 
16.54 Lód~kle wi.aOOmoścl dnia 
17.00 Wiad'(];mości d'Zi.enn.lb TV 1 

(W) I 
17 .05 Pro.gram dla drzleci: 1) ,,Miś 

z C•ltienlta", 2) „Co z<>b.aczy­
my?" (W) 

17.40 „Wielki gaj" film krótlro­
metrażowy prod. rad-z. (W) 

18.03 Na pól'kach ks.ięgarr-sldch (W) 
18.10 „Krew" :film TV Witolda 

Zaćrowskie.go (W) 
18.30 "25 minu~ z Chó.l'Eml ~e­

jaooa·~ - program rxxr.ryw­
k<>wy. Wystąpią: Chór Cze­
ja·ruia, zespól ba:letowy Pań­
stwowej Operetld w G<li W!.cach 
ora-z kwairtet muzyc:;my pod 
kler. Ma,rlana Radizlka (Kat.) 

18.55 Ws·zechnlca TV pt. „Klini­
ka metalu" - proli;raan z 
cyklu „w pracowniach pol­
skich uczonych" (Kraków) 

19.SO Dzlennlllt telewizyjny (W) 
w.oo Dobranoc (W) 

20.10 „Bestseller" film kJrótloolm. 
prod. ang. (W) 

20.40 „MJ.niatu<ry" - m.a.gaizyn pu­
blicystyC'ZJlly (W) 

21.10 P.roglram estraoowy 1>Stodo­
la" (W) 

211.5() Wl.ad:omośc:l dlZienmdika TV 
ffl) 

22.00 XVI Międ:zyn.a;redowy Kolll!r­
ski Wyścig Pokoju. Reportaż 
fltmowy z VI etapu wyścigu 
na trasie 185 km Presov -
Rzesrzów oraz oi'icJalne wy­
niki et&pu i wyścigu (W) 

Obecność lektorów i pre- 5 l: 
legentów obowiązkowa. Poza 5 E 
wyżej wymiendonymi ŁOPP 5 ;: 
zaprasza na odczyt wszyist- E :i 
kich zainteresowanych - ~ ~· S wstęp wolny~ = "' 5 + Spotkanie z artysta.ml Tea· 5 · :.;.-:. 5 
tru Lalek W XIII RWK (UJ. 5 . i!! 
Ruooka 7) o giodrz. 18. : E + Spotkanie z pisa.rzem Ja- 5 I - E 
nuszem MeilSlsnerem, Klrub MPiK = I.... 5 
(ul. Ftotrkowska 86) o godrz. 19. 5 5 + Spotka.nie z po!igrafiłt!em = . ;;: 
w IX RWK (ul. Pioorkow&ka i3 : 
272 b) o goorz. 18. 5 E: + Z oka-zji Dn.! Ośwlaty, E 5 
Ksląż'k.1 i P.rasy, rada zakłado· 5 - Po eo pani sie z ntm :; 
wa przy Prezydium RN m. Lo· 5 :: 
dzi z0<rgaillJ0owała odczyt dla 5 szarpie! Jak jest draniem to :;: 
pracownl!ków Prez. RN na te· 5 aJl i :I , __ ~ S 
mat wych<>wanla 1 wyboru za· E n ep e nap.,..... do „czerwo· .:; 
wOdu dla młodzieży. Po odlC!zy. 5 nej skrzynki"! S 
cie zostal wyświetlony film pt. ;;; S 

,_, •_,Od_wi_·ect_rz_in_Y __ P_rez_S"OO __ n_ta_'_"---..:.1::;11::;111::;11::;11::;11::;11:;11:::;1111111111111111111111111111111111111111. 

Tylko w dana 23 maja można 
jeszcze wpłacić za węgiel z li rzutu 

W dniu 30. IV. br. upłynął termin przyjmowania Wp'\at ,,_ ______________ _ 

za dostawy węgla II rzutu 

POTRZEBNY 
KOREKTOR 

1962-1963. Chociarż termJn ten 
przeclhrl:ony został do dnia 4 
maja. jeszcze n.ie wszyscy do­
konali w.płat. Lódzkie Pned- KQREKTORA (KĘ) - ukoń· 
sięl:>iorstwo Haind!lu Opalem, czaoe studia wyższe, fi!lolo- I 
chcąc dać jeszcze jedną oka-
zję spóźniai!S'kim, przyjmować gia I>Otlska zatrudni 
będzie wpłaty doda.tkoWo w „Dziennik Lódzki". Zglo-
jednym Jedynym dniiu szenia: Dział ka.ck (Pf&tr-1 
23 bm. 
Sprzedaż dodatku do II rzu- lrowska 90, IV t>ię~ro, po-

tu trwać będzie do końca ma- kó.J 491) w godz. 8-12. 

ja br. ~~~)~~~~~~~~~~~ 
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• SPORT • SPURT • SPORT B SPORl 11 SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT li SPORT B SPORT • 

Dziś mecz Włóliniarz P-Widzew 
w Radomsku sensaciq czwartkowych rozgrywek Ili ligi 
III liga przysplesrza tempo roo­

grywek mistrzowslkich. Już doziś 
odbędzie się w Radomsku spot­
kanie tamtejszych Czarnych z 
Gonoordią. Sędzią spotkania bę­
dzie p. Ma!rcinkowski. Ju<tro, w 
czwal!'tek, 16 bm. rooeirranych zo­
stanie 5 da!S>Zych spotkań. 

S"Zlagierem czwartkowym na 
pewno będJzle pc·Je:lynek Wtólc-
nia1rza Pabia nice z Wldrewem (sę­
d:ziuje p. Sikorski z Kutna). W 
Tomaszowie l.echla zmierzy się z 
Czairnymi Kutno (sęd>Ziuje p. 
Grębe>r z Pabian.ie). W L~,c:zycy 
Górnik podejmuje PTC (sęd>Zia p. 
Krupowies). W Radomsku Stal 

grać będ'Z'ie z lód2kim Orłem (sę­
dzia p. Karo.Jak). 

Jedyne zawody wyznaczone na 
16 bm. w Lod:zi, to mecz LKS Ib 
'Z WlóJmiarzem L. (sędziuje p . 
Panfil, bol.s:ko Bawełny). 
Początek d"Zisiejsizego i czwart­

kowych mec"Zów wyznaczono na 
godz. 16.30, 
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W AZNE TELEFONY 
• I techn1kl, róg Felsrztyń-e,i 

ENERGETYK (Al. Poli-'O ! 9r/11,e!K1,EOV! sklego> nie=ynne Pog-ot. Ratunkowe 
Pogot. Milloeyjne 
Nocna pomoc lekar-

ska m. L-Odzi 
Straż Pożarna 
K<>m. Miejska MO 
Kom. Ruchu Dr-0-

g-0wego 
Pryw. Pogot. Dziec. 
Pryw. Pog. Lek. 

09 
07 

DYŻURY APTEK 

':-
44 

czynna od g. l!>-18. „Ostatnie akordy" pr. Piotrkowska 193, NairU-
292-22 Wstęp wolny. USA dozw. od I.at 18, towlcza s„ Cieszkowskie 

EWA (Piotrko<Wska 102) g. 15, 17.30, :w go 5. W1ęckow0>klego 21 
516-62 Wystawa ma.larstwa Ka DK!VI (Nawro.t 2'i) „Nigdy Karo•lewska 48. Limanow 
300-00 rc•la Piaseckiego c"Zyn.na w niedzielę" pr. greoek. sinego 80. Spe>rna 83, 
555-55 ccxl'Ziennie od g. 10-18. dO'ZW. od Ja.t 18 g. 16, Piotrkowska 307. 
333-33 OSRODEK PROPAGANDY J~, 2-0 

SZTUK.I (Pa.rk im. H. D~ORCOWE (Dw. Kall- DYŻURY SZPITALI 

Sienkiewicza). W;"stawa ks_k~? „wi:r~ rkr~~= :;;zpltal im. M. Maduro-
TEATRY 1-r:najo_wa. Czynna co- s :iÓski";r ,;K~~ł Wieprz ,v1eza, ul. M. Fornalskiej 

TEATR NOWY (Więc.kaw d"Z1enme g. 10-18. _ Krzna" g. lO, li, 12, 37 - przyimuje rodzące 
Ekiego 15) g .. 19.15 „{.Tez BIBLIOTEKA UNIWER- 13 14 15 16 17 18 19 i chore gi·neko!og1C2Ille z 
eiwa dziewczyna" SYTECKA (Matej.ki nr w' 21• ' ' ' ' ' DzieLnicy Polesie oraiz z 

MALA SALA (Zachodnia 34-38) Wy0>tawa pt. GDYNIA-STUDYJNE (Tu- 11 Rejonowej Poradni 
lł3) g. 210 „Ladacznica ,.Ziemie zachodmie". wima 2) „Widmo" pr. „K" z Dzielnicy Wid-zew 
z zasadami" C"Zynna cod"Zlennie w franc. dozw. od lat 18, u.i. S:'-pita!na 6. 

TEATR JARACZA. (Jalt'a- g. od 8 do 20. w nie- dod. „Malarz Władymir S".p1tal. im. H. "'.olf, ul: 
cza 27) „Antonrnse i c!>Ziele od 9 do 14. Dymitrow" g. IO, 12.30, l.ag1ewmcka 34-36 - PI'ZYl 
Kleopatra" (próba ge- KLUB DZIENNIKARZA 15, 17.30, 20 muje rod"Zące i choir~ gi­
neralna) (Piotrkowska 96). Wy- HALKA (Krawiecka 3-5) n-;kolc•g1czrue z Dzieln1-

TEATR 7.15 (Tra'll€utta 1) stawa mala:rstwa Zd'Zi- ,,Dwie sr<>ki za oaoon" ~> Bal?tY ~arz 'Z IO „Re-
g. 19.15 „Polowanie z &lawa Głowackiego. d d d d io~ow~J Poia~111! ;,K z 
nagonką" pro · ra• z. oizw. 0 Dztelmcy Widzew, ul. 

TEATR POWSZECHNY 1a.t 12, g. 16, 18, 2IO Zbocze 18. 
(Obr. Sta0Jin,gradu 21) MLODA GWARDIA (Zie- Szpital im. H. Jordana, 
g. 19.15 „Wraoeaj, Kr'°- KINA lc'1'!a 2:) - nieczynne ul. Przyrodnicza 7-9 
pe.czko" 1 MAJA (Kilińskiego 178) P''zyjmuje roo>Zą..ce i cho 

TEATR ROZMAITOSCI KINA PREMIEROWE „Babette idzie na woj- re ginekolo•gicznie z Dzi.el 
(MoniuS2iki 4a) n!ecizyn- BALTYK (Narutowi;;-a 20) nę" pr. fr. dC>Zw. oo ni.cy Sró-drrnieście. 
ny „Nastę~y tronów pr. lat 12. g, 15.45. 18, 2'!.15. I Klinika AM im. Cu· 

OPERETKA (Piotrkowska wt. d<YZw. od lat 18 g. ODRA (Przędrza.ln.iana 68) rie-Skłodowskiej, ul. cu-
243) g. 19.15 „Can-Can" IO, · 12.30, 15, . 17.30. 20 „Piękna Luretta" prod. rie-Sl<ł<Jdowskiej nr 15 -

OPERA - nieczynna POLONIA (Piotrkows~. NRD, dOIZW. od lat 16, przyjmuje rod"Zące i cho 
ARLEKIN (Wólczańska 5) 67) „Być albo nie byc g. 17. 19 re gionekologiczn;e z Dziel 

g. 17.3<> „Biuro tajnych pr. USA; doow. od lat OKA (Tuwimp. 34) „R-o- nicy Górna oraiz z 12 Re 
detektywów" 16 !f· 10, 12.3-0;, „Ich dzina Milcarków" pr. jonowej Po.radni „K" 2 

PL"IOK.10 (Koperrllika 16) dzlen powszedni pre<!. pol. do"Zw. od lat 12, Dzielnlcy Wid"Zew„ ul 
g. 17.30 „Porwanie w poi. dozw. od lat l<l g. ~. 15, 17 Sz.pitaiLna 6. 
Tiutiurlista.nie" 15, 17.30, 20 

TEATR ZIEMI LO.DZKIEJ WISLA (Tuwima nr I) POPUL~RN'!' (Of;ro<lowa Chirurgia Poludnie 
(Kopernika. 8) g. 17 Alibi doskonale" pr. l~)dz„KJpemsze,! J[0~· S'Zpltal im. dr Pirogowa 
„C'yd" :.'.n.g. do'ZW. od lat 12., ~a 17. ~kaj na rn'nie': ul. Wól<;-zańska 195. . 

STS „PSTRĄG" (Wólczań g. 10, 12.30, 15, 17.30. 20; ~od' "rad'Z dc<i:w. od Chirurgia. P~łn<JoC-Srzp1 
ska 74) nie.czy•1my WOLNOSC (PI'Zybyszew- fat is, g. 19 tal. in:. Bieganskiego, ul. 

STS „CYTRYNA" (Za- ski.ego l<li) „Syn ska- POKOJ (Kaztmierza nr 6) K.n.ia121ew1cza. 1-5. 
chodnia 83) niec:zy11JI1y 7..afica" pr. an.g. do'ZW. G' .„ d USA Laryng<J\ogia: S"Z<p. tm. 

od Ja.t 16 g. 10, 12, 14, ciod~1 od farta lG (pan.o~ N. B.a·rlickiego, ul. ~p-
MUZEA 16, 18, 211. ram.ai g. 15.45, 

0

18, 20.15 ciń0>kiego 22· 
STYLOWY-LETNIE (Kl- REKORD (R"Zgowska n,r 2) Okulis~yk'.1: Szpital tm. 

MUZEUM SZTUK.I (Więc 1iń0>kiego 123) „Strachy „Bestia" pr. węg. dozw. N._ Ba!l'hokiego, ul. KO!I>­
kowskiego 36) czynne zamku Spessart" prod. ood lat 1•6, · g. 15.45, 18, emskiego 22. 
we wtorki i czwartki, NRF g. 2-0. (Kino czyn 2-0.15 Chirurgia i laryngologia 
g. 11-19, środy, pdątki ne tylko w dni pog'Od- ROMA (R'Zgowska n,r 84) <lzie>Cięea: Szpital tm. Kor 
i soboty 9-15, w nie- ne). Cinderella" prod USA cz.ale.a, u.I. Armil Czer-
dziele l!>-16. TATRY-LETNIE (Sienkle- dozw. od, lat 7, 

0

g. 10, we>nej 15. ., „ 

MUZEUM HISTOBil RU• \VlC-Za 40) „Tysl~ O'CZU 12. „Złodziej w IH>te-. WIECZOROWA POMOC 
CHU .REWOLUCYJNEGO doktora Mabus~' prod. lu" prod, USA, dO'lW. LEKARSKA udziela w dni 
(Gdan~ 1l3l• _,Wystav:a NRF g. 20. · (Kmo CZY'fl od lat 111, g. 14, 16.30, pow57AXlnie pomocy do­
„Pows-zechny 91ora~~ ne tylko w dni pc.goo- 19 roslym i d'Zieciom w aim-
wlokJ?a<rZY w i 19~f r. ~ ne). SOJUSZ (Platowcowa 6) bula.to,rium w god'zi·na.c.11 
„Bron i pam ąt po w . 1 k · „, od od 18 do 2ll ora'Z p.rzyi-
ws:tańców 1863 r.'! g. KINA I KATEGORil !'rsAoinad poodoJ la~r 1 ~ muje w tym c-zasie zglo 
11-18 '- orzw. „ • . . 

MUZEUM HlSTORn WLO KINO LDK (Traugutta 18) g. 17 .3<> szenia na. ~· lzyty domo-
KIENNICTWA „C7..arne slcrzydla" pr. SWIT (Bałucki Rynek 5) we załatwiane przez nc.c 
Sale Wystawowe (Piotr poi. do~w. od la.t 16, „Stokrotka" pr. :liranc. ną porrnoc lekarską od 
kowska 2.82) Wystawa g. 15, li.30, 2~ do'lw. od lat 18, g. 15.45 god'Z. 2~ d~ 6. 
,.!OOO la:t włókienni- MU~f;ab~~,~~ał ~I;,l l 8, 20.15 . . . Sródmieśc1e - ul. Piotr-
ctwa" czynna codz!en- " . P Y TATRY (S1enkiew1aza 40) kawska 10:1., tel. 271-80. 
nie (l>rócz poniedzial- prod. USA (panocrama) nieczynne Bałuty - Ul!. Zu.Ji Pa-
ków) w god'Z. 11-18. f

9
01ZW. od lat 14 g. l6, canowskiej 3, tel. 541-96. 

Sale Wystawowe (Więc STYLOWY (Kilińskiego 123) KINA m KATEGORil Widzew - u.J. Szpital-
koWJ>klego. 31i) „Wys~- „zerwany most" (pano f,ĄCZNOSC (Józefów 43) na _6. tel. 271-53. 
wa t~nm. dekoiracfl- rama) prod. poi. dorzw. „Ruda Julka" pr. :er. Gorna ul. Leczni-
nych l~~1ch .artystow cd lat 14, g. 16, 18, 20 dC·'ZW. od lat 16, g . 19 cza 6, tel. 427-70. 
plas·tykow · WLOKNIARZ (Próchnfil<a STUDIO (Lumumby 7-9) Polesie - AI. 1 Maja 24 

zoo - czy>naJ.e g. 9-l9. 16) „W 80 dni dOGk'°- „X-25 wzywa" (panoira- tel. 382-98. 
PALMIARNIA - czynna la śwlata" (panorama) ma) prod. jug. do"Zw. Nocna pomoc lekarska 

od g. IO do 16 (prócz p.rc-d. USA d<llZW. od od lat li2, g, 17.15, 19.30 (NPL) dla m. Lodzi z 
poniedzia~ków). lat 112 g. 9, 12.30, 16, CZAJKA (Ple>ncnra nr 18) sied>Zibą w Stacji Pogo.to 

19.30 nieczynne wia Ratunkowego dla 
ZACHĘT~ (Zglelt'ska ~) MEW A (Rzgowska n;r 94) m. Lodzi przy ul. Slen-

WYSTA WY „Pod Jednym sztanda . Lekkoouchy i dziew- kiewdaza rur 137 uooela 
GMACH PREZ. RN m. rem" prod. USA dozw. c;zyna" pr. rad-z. do'ZW. pe.mocy w domu chore­

l.ODZI (Piootrko·wska 104) od lat 14 g. 10, lZ, 14, od lat 12, g. 16, 18, 2-0 go dla doil'oslych t d"Ziecl 
Wys:tawa prac czlrnnków 16, 18, 2'0 POLESIE (Fornals.kiej 37) zglaszają..cych zacholI'owa-

z wizytą w domu rodzinnym Jana Kudry 

Jed~ leplei! 
Depesze 

Teofil Salyga1 trener Spo·lem 
pooat nam adres rodziców Kudlt'y. 
w bram.ie spe>tykamy malego 
chłopca. 

- Czy tu mieszka p. Kudra? 
pytam. 

- Nte, pa.na Kudry nte ma. 
Chłopak wytrzes=yl oczy: jak 

można nie wiedzieć o tym, iż 
odbywa się Wyścig Po,koju 1 że 
jednym z jego bohaterów jest 
wlaśnie Ja.n Kudra. Dla malego 
chlc,pca wsrzyscy ludzie tego na-

Motor ·Lublin 
, . 

~osc1em 

Tramwajarza 
W niedzielę; 19 bm. o godrz. 16 

na stadionie Orla przy Pl. 9 Ma­
j a rcizeg>rany zos:tanie kolejny 
mecz ligowy na zuzlu rruęd'zy 
Tramwaja:rzem a Mo.tolt'em z Lu­
blina. 

Lodzlanie, po serii niepowodzeń 
liczą obecńie na zwydęstwo. Ta­
kie prngnozy dyktuJe trady<;Ja. 
Dotąd tod'zianie odi!locs1ll, . zalI'ow­
no u siebie, jak i w Lubl!rue sa­
me sukcesy. 
Skład drużyny Tramwaja~ u-

stalony zostainie po czwairtk:o-
wym treningu. - ,,___._.... 

Yłarszawa-lódź 
ł9 maia 

Po raz trzeci kola-me waąozyć 
będą na trasie Walt'szawa -
Lódź. 

Zawodni.cy; a będ!Uie lich. - jak 
się spod"Ziewają oirgan=ito["Zy 

około 100, wystaI'ttlJą z 
Warsza,wy, Metę wyznaczono w 
Helenowie. 

W po.przed"1ich latach drużyno 
w.o wyglt'ywali kolaJrze Społem, a 
in.dywidua'.linie KudTa. Kołai!:"Z ten 
n.ie będ"Zie w tym roiku broni! 
pucha1ru., gdyż staJrtUJje w Wyśici 
gu Po,koju. zespól Spo•lem będ"Zie 
ponad<to osła.1bte>ny biI'aikiem La­
tochy, k>tóry w tym czasie brać 
będz.ie ud'Zll.al w wyścigach t<l!I'o­
wych w ZSRR. „,,.„_.„ 
Wiad-om-0ści 
brydżowe 
Drugi tUII'niej pa.r o wiosenne 

mi0>trzostwa Lod'zi "Zakończył się 
dn.Iżą ni·espodizian,ką w postaci 
"Zwyci.ęstwa nie2lnzes1Zonej pary: 
G•-zelc:zak - Zabkiewicz. Drugie 
i trzecie miej.we zajęły wspó!Jn.ie 
µa,ry: Iwaniuk; - Załuski i Ja­
Jcibowsiki - Olej.niozak. W punk­
tacji ogólnej, ;po 2 rundach, pro­
wad:zi pa.ra JakubO'Wski - Olej­
mczaik pned parą Mll~ra.m -
Pary"Zer. 

Kolejny tumiej odbędzie się 
15 bm o god'Z. 17.30 W sali LDK 
ul. Traugutta 18. 

Kukułeczka płaci 
na kuipon opa.trzoiny baru:Lerołą 
o końcówce 285{; zl 8.528, za 5 
trafień zt 2.067, za 4 trafienia 
zl 100, za 3 trafienia zl 8. 

do łódzkiego kolarza 

Foto: i.. Olejniczak 

zwi.ska„ co ten k-0larr"Z1 przestali la1a1 ltlooy sam jeźd"Zil. Jeźd2il 
istnieć. Pooootal tylko jeden Ku- rowereJn nie po sła•vę, a po 1<a· 
dra - Jan! wałek ch!Eba, by zarobić w tkal-
KJ:opotliwą sytuację wyjaśnia ni, odlegJej od jego domk"U o dc-

trener i przyjaciel J. Kudry - brych IO Jan. 
Teofil Sałyga, który w .cza.sie ~ - M;alem mocny; ale 1 dla.bel· 
obecności swego ucz.ma; odW1e- nie cięN·J. rower. Służy! mi v,,ier­
dza często jego rodzinę. nie, Pote..'Il, gdy Janek podrósl• 

w pterws:zym pokoiku gira ra- przeszedł w jego pos1adanie. S;'ll 
di-O. Siedzi plI'ZY nLm S!C•Stra Jan- zmienił koła, potem przysrzla ill" 
ka _ Irena Rychliicika (nauczy- na kierownica i znalazło się no• 
cielka S>Zkoly n,r 38), w drugiej we siodelko. To byl pierWSZY 
Jzbi·e czynmy je..t telewi'2loa:". Na rower Janka, 
szafie pełno srebrnych kielichów, - Wysyłamy do J'anka - p<Y 
Jcryszta·lowych pucharów; statue- wlada p. lrena - niemal cod'zle!l' 
tek. Leży piękny wieniec !aUII'o- nie depesą;e, 
wy ulobyty w Pradze tuż przed - Ja.Jra jest treść tych teleg:rz• 
Wyścigiem Pe>koju. Na szafie - mów? 
Sotos gazet. De>myślam się. że w - ,-,Jedź lepiej . .Teste.smy z to" 
każdej z nich jest artykuł o ko- bą!'~ 
lamu, który zabłysnął sławą nie - Trzeba przyznać - wtrącB 
tylko na srzosach v.aszego kraju. p, Franciszek - że Jasio joo-zJe 

Przedstawiam się rod>Zinl.e Ja111- pechowo. Już tyle razy byt bJl• 
ka: matce p. Zo.fii, ojcu Fran- sko pcodilłllil zwycięzców i za k.3Ż' 
cis"Z<kowi1 bratu Kaizimielt'ZOWi l dym razęm - niby bohater; ale 
siostrze p. Irenie. Komplet uzu- nie plelt'W\SlZy. 
pemia troje dzieci p. Kazlrrnie· Transmir-ja dobiega końca. NS. 
rza. nas już ozas. żegnamy się. 

Od czasu oo czasu milcrzent.e Rodrzina Kudlt'y wyśle k.ołejną 
wstuchamych w relację radi•ową depesizę 1 będzie czek.al.a na jel 
i telewi"Zyjną przerywa okrzyk: efekty. Tak, Jak w.;zyscy kibiCe 
„Jest! Jest Jan.ek!'" I Wyścigu Pokoju, 

P. Franciszek wspomina dawne J. NIECIECKI 

PRAllA ~·I BERLIN 
-· H/i11•S~i1WlJ !..__.,_„ ---

. 
(Dokończenle ze str. 1) 

Józef Timmerman zwy-
cięzca 5 dużych wyścigów am8: 
to.rS<kich w tym rolru" .22-Ietni 
mechanitk z mt.ej-s.cowośC'.l Knes 
selalt'e. 

FRAN(:UZI 
Jean Pierre Genet -:- 22-let­

ni stola!rz z Paryża. Wielki ry 
wa~ i przyjaciel Gawliczka z 
Tour de l'Avenir z 196.1 r. Po­
lak byl wówczas 11; a Fira:n­
curz; 12. 

KOLARZE RADZIECCY 
madą na 4 miejSC!l O!izaren°kę 
i na 13 czerepowicza. Na.lezy 
p!'ZypuS!Z>C'.Zać, że trener Szelesz 
niew raczej za1pewn! pOlffioc ru 
tynowanemu; kilkakro·tnemu u­
czesot>n!•kowi Wyścigu Pokoju 27 
letniemu Anatolowi Czerepowi­
czowl. 

ny trener Rimedio ra.c.zej pO' 
stawi na Nalt'dello. Jest to do; 
śWiadczo.ny kolaJ.'Z. Ma 26 Ja ' 
po.chodrzi z Valt'ese. Primo '.l'J'at 
de!lo jest ko·!Arzem ruezaiei' 
nym. Bal!'doro lubi ~~~ -~~ 
to;rze. . Wyg;ra.t on e~' 
pI'7Jed Wyśdgiem Pokoju. 'VI 

z poozcsta.lych zawodrrtlkó 
szanse os<tateczn.ego sukcesu lfl& 
ją także zaw=y 

z których Ampler jest li .~ 
Schur 18. TrenelI' nielnWC'i 
Wei..sbroit na pewno posta!"' 
jednak na młoodsrzego Ample:t'31 
najleps:ziego kola= NRD w 111'• 
ro•ku. 

Klubu Plastyków Arna „Gracz" prod. franc. nie po godzlnach przy-1 
torów przy Tow. Przy KINA n KATEGORII dO'ZW. od lat 18, g. 17, jęć pnzychodni rejO<!lO-
jació! Sztuk PięknychADRIA (Piotrkowska 150) 19 wych. 

Na wygra·ną I sto<Pnia poizo­
staje pól miliona złotych. 

w podobnej sytuacji są 
WLOSI 

U nich dla odmiany storai 
jest IO, a Nardello 12.. Malomów 

Z POLAKOW 
najw1ęk.o;ze szrunse odml.esienl.11 
ewentua1!.nego sukcesu ma dC' 
tychczas Gawliczek. Kol= te~ 
Jest bao:-dzo skromny i Prz<"' 
startem do s"Zós<tego etapu O' 
świadczy!, że najba.rdrzl.ej o~; 
Wla s.lę drugiej części wyś<:i&-

na terenie Polski. 
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- •.• chociaź. ~ ei~ąl spokojnie Ro.gens . 
będę mógl go upewnić co do jednej rzecrzy. 
FJa5zeczki nie byiło w pańskiej szafi.e, gdy 
przeszukiwałem ją ubiiegłej nocy. Powiedział 
pa.n - o ile się nie myi,lę ,......, że leżała pod 
sto&em chusteczek? 

- Tak. 

- Obwierałem S"Zad'ę, gd.y zmieniał pan 
ubr~nie . dziś po włudnllll. Gdyiby tam b~ 
Jak1s melad, byŁbym to 1Za'UIWażyl. Nie je­
stem tego caJik!iem pewny. ale sa,4.zę, że był­
bym za•uważy!. To może nam pomóc w o.kire­
ślen 1u czasu, gdy flaszeczka :z;ostala tam 
wnte.szczona. 

'Wziąl but.eleczkę t schował ją do kieszeni. 

- Czy ma pan jeszcze c00 do powiedzenia, 
sir Juliuszu? 

- Ni·e, nic wię·cej. Podałem panu WIS.ZY\Sltkie 
fakty. 

- .J€$ł: w tym jeden fakt - zaUJważyl 
dr Bottwink - który cl.o.dal mi nieco otu­
chy. 

- A mianowici·e? 

- Fakt, że butelec.1ka je&t pusta. To ozma-
cza, że będę mógl zjeść obiad z w.ię:kszym 
spokojem. 
Podniósł się t wysze<l.l z pokoju. Wy>glądał 

n.a mniej przygnębionego, niż poprzednio, choć 
nie wiadomo, czy z powodu, który wymienil, 
czy też z jakiegoś iinnego. '!'warz 3eg<o była 
nadal poważna i zamyślona, a'le znikl z n~ej 
wyiraz · przestrachu, który poja.wil się w 
chwlili odkrycia tra.gOOii pan.i Carstatns. Dość 
żwaiwo podążył do pólin.ocno-wschodmiego 
skrzydła domu, w.szedl na znajome, wąskie 
.schody i zna.Jaz.! się zn~ w archiwum. 

Ale okazało się, że wyipróbowan.a przystań 
straciła na,gle swe cza•re>dziejskie właściwości. 
Pozornie ni.c .się nie zm,enilo. Sufit w.s.pa;niale 
opa.rl się szturmowi od!wilży. Man,u.silqrypty 
spoczywały w dębo·WY"Ch szafach suche d n,ie­
tlmięte. Ale na próżno rozta,czaly SWie wdz~ę­
ki. Między ruimi, a ich namiętnym wielbicie­
lem coś stanęlo. Dwudziesty wiek, ~rny, 
kłótliwy i niesą:>okojny wtargnął do twierdzy 
osiemnastego wid.ro i zmusil ją oo. kap1.tu­
la.cji. Ku swemu głębokiemu zdziw1enrn. dit' 
Botbwink &k-0<I1Stat-O<Wal, :be papi·&Y t:rnec1ego 

lo'I"da Wa;rbeck kompletnie przestały go inte­
res.ować. 

Kilka milruuJt siedziai be:zc.zy1rmie przy biur­
ku. Potem odłożył pióro, którym ba<Wił się 
bezmyś1n.ie 1 zaczął spacerować tam i z po­
wroitem przez całą d:!ugo..ść ~oju. Właśnie 
zawrócił po raz czwarty koło biurka i zbliża? 
się per raz piąty d<ł dTZWi, gdy te otwioczyly 
się znienacka. 

- Al - zawo.lal dr Bo·ttwilnik, zatrizymu,jąc 
się. - Lady KamiHa! . 

- Czy przeszkadzam panu, d.ok>tocze Bot..; 
twink? • 

- Jak wasza lordowSka mość może o to 
pytać! Przeszkadzać mn.ie - rzeczyWiście! 
Kiedy przyipommam sobie moje zachowanie 
stę n ieda W1Il.O tern.u ..• 

- Właśnie dla.tego pirzymłam do paina ~ 
~rzerwala J;>ez ~eremOtl'lii Kamiłla. - Wyda-
3e mi Się, ze w1men mi pan wyjaśmenie. Co 
wła·ściw1e robiliście w moim pckoju pain 
1 reszta? • 

- .To było nleszczęśliiwe nierpoorozumienie, 
wro1k!e z mojej winy. Choć s.ąidzę - popra­
wi! s1ę pedanty>czn.ie - że UJŻ~em nie\Waści­
V.:i;go przymiotnika. Nie chciałem pa111;i obra­
zi~. Bardzo się cie.s:zę, że omyrnem się. Mó­
wiąc po. prostu - wswdiłem do pani pokoju, 
sądząc, ze pani nie żyje. 

- Pan sądzil... To jest n.ajd·ziwaczniejS'ZY 
pretekst do wejścia do syiptalm kobiety, jaki 
k1.edykolwie.k &yszałam. A słyiszalam ich spo­
ro! 

- Niemniej, to prruwda. 
- A właściwie dlaczego miałabym umrzeć 

właśnie w tej chwiJ.1? 

- Mila.dy! - odparł poważnie d'I." B-O<ttwiJnlt-
- Jeśli od.powiem na to pytaILie szczerze• 
będę przyipUISJZczalnie obwiniany tak.że o dal' 
sze pomyłki. Ale czy mogę paini pr.cypo,f!l~ 
nieć to, co sama pa1ni powiedziała tego pe• 
południa, zamm UJda.la się pani do swego po­
koju? 

Kamma P-O•trząsnęla głową. 
- Nie przy.pominam sobie ..... rzekł:a. 

:- ~ie? Pozwo.li pani, że po"\~tórzę? p~r 
· ;vi~z~ala pani. że w tym domu czai .się 

sm1erc. Pytała pani, kto z nas umrze nasw:P' 
ny. 

- Nap·:rawdę? Tak powiedziałam? Musia: 
łam być w pasln.IJdinym nastJroju, żeby co5 
takiego powiedzieć. To było bard:zo glu.pte 
z mojej strony. 

Dr Bo,ttwink patrzył na nią z podziwem. 

. - Jalk: W\'l.panialą siłą reg,eneracj,i odznacza 
ruę rnlodość! - westchnął. - Parę godzJ!l 
snu i 2JILOwu wszy.s.tko jest dobrze. Ale jeC~ 
na.k tak właśnie pani się wyraiziła, lady I{a' 
mt•J!o. I widzi pan1, tak się nieszczęśli~e 
złozyło, że słowa pani okazały się W1Cale nae 
takie głupie. 

- Nic nie rozumiem. 
- Nie powi-edziano tego pa.ni ? Nie wie pa· 

ni, że pani Carstai,ns me żyje? 

(Dalszy ciąg nastąpi) 
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